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Rzetelny wysiłek chłopa i wszechstronna pomoc państwa
dały w wyniku wspaniałe, obfite plony

Pierwsze obchody radosnego świata zbiorów — dożynek
niedzielę, 19 bm. w kilkudziesięciu przodujących wsiach różnych województw chłopi obchodzili uroczyś­
cie tegoroczne dożynki gminne. To tradycyjne świę to zbiorów, \v czasie którego chłopi podsumowują wyniki

swej całorocznej pracy, odbywało się w nastroju radości i dumy. Powodem tej radości są plony obfitsze w tym
roku niż w latach poprzednich. Zwiększony wysiłek chłopa i wszechstronna pomoc pańswa dla rolnictwa, dały
wspaniałe wyniki. W czasie obchodów chłopi z dumą składali meldunki o wysokich urodzajach, o przedtermino­
wej a często i ponadplanowej sprzedaży zboża państwu, manifestując jednocześnie swoją gotowość do dalszego
zwiększania wysiłków w pracy nad podnoszeniem produkcji rolnej. Walka o zwiększenie wydajności ziemi i ho­
dowli — oto naczelne hasło, pod którym chłopi manifestowali w czasie obchodów dożynkowych.

W zgromadzeniach i w bar­
wnych korowodach dożynko­
wych obok chłodów udział
wzięli robotoiicy z pobliskich
zakładów pracy. Chłopi powi­
tali ich po bratersku gorąco i
serdecznie jako tych, którzy
pomagają im w osiąganiu co . przyjmowali żołnierzy,
raz wyższych plonów przez ro

'

snącą stale produkcję towarów
przemysłowych, maszyn rolni­
czych i nawozów sztucznych.

Wyrazem mocnej więzi, łą-

Mc całej ludzhoSci uroczyście oświadczaniu,
że niezłomną wolą młodej generacji wszystkich krajów i narodów

jest utrzymanie pokoju i wywalczenie lepszej przyszłości
Zakończenie III Światowego Zlotu Młodych Bojowników o Pokój

BERLIN

Dnia 19 bm. zakończył się III Światowy Zlot Młodych Bojowników o Pokój. 14 dni trwała potężna manifestacja zdecydowanej woli po­
koju, jedności, siły i optymizmu młodej generacji wszystkich narodów, młodzieży świata, zbratanej w walce o najpiękniejsze ideały ludz­

kości, Słowami ,JE*OK0J‘‘ i „PRZYJAŹŃ' witali się reprezentanci młodzieży ze 104 krajów świata. Młodzi ludzie — przedstawiciele
najróżnorodniejszych ras, światopoglądów, wierzeń religijnych i warstw społecznych mieli możność zapoznania się ze sobą w atmosferze

braterskiego zrozumienia. Oglądali oni codziennie występy młodych artystów, którzy w muzyce i w tańcu przedstawili dorobek swy cii
narodów i ich umiłowanie wolności i pokoju. Dziesiątki tysięcy młodych ludzi zwiedzały codziennie wystawy, przedstawiające życie mło­
dzieży rozmaitych krajów. Największym powodzeniem cieszyła się wystawa radziecka, którą zwiedziło przeszło 150 tys. osób. W 5 księ­
gach pamiątkowych wystawy radzieckiej czytamy wypisane w różnych językach,słowa, mówiące o głębokiej przyjaźni, jaką żywi postę­
powa młodzież świata do przodującej młodzieży radzieckiej, do Komsomołu. Księgi pamiątkowe pełne są notatek, wyrażających miłość i

, głębokie przywiązanie do wielkiego Chorążego pokoju, Józefa Stalina.
Niezwykle liczne wycieczki zwiedzały wystawę polską- Ogromnym powodzeniem cieszyła się wystawa koreańska, chińska, wystawy

krajów demokracji ludowej, wystawy młodzieży niemieckiej oraz młodzieży krajów7 kolonialnych.
Znaczny jest wkład zlotu w

dzieło pogłębienia współpracy
kulturalnej między młodzieżą
wszystkich prawie nar 'ów.

Reprezentanci młcd.j gene­
racji wyrazili na zlocie swą
zdecydowaną wolę obrony po­
koju. Wyrazem tego były ma­
nifestacje na rzecz podpisania
Paktu Pokoju między pięcio­
ma mocarstwami, manifesta­
cje przeciwko remilitaryzacji
Niemiec zachodnich. Na zlo­
cie wzmocniła się jedność mło­
dzieży 104 narodów.

Nic dziwnego, że potężny
rozmach zlotu i entuzjazm je­
go uczestników wywołały bez­
silną wściekłość podżegaczy
wojennych, którzy przy pomo­
cy najohydniejszych metod

kłamliwej propagandy, o-

s-zczeretw i insynuacji, darem­
nie usiłowali znie&hęoić ■mło­
dzież krajów' zachodnich do
udziału w zlocie. A gdy tó nie
pomogło, uciekli się do brutal­
nych represji i terroru.

czącej nasze ludowe wojsko
z masami pracujących chło­
pów, był udział w obchodach
dożynkowych przedstawicieli,
a w wdelu gminach również
oddziałów Wojska Polskiego.
Uczestnicy dożynek gorąco

_, mani­
festując na cześć ludowego
Wojska . Polskiego stojącego
na straży naszego pokojowego
budownictwa, naszej .wolności
i niepodległości.

Obchody dożynkowe prze­
radzały się wszędzie w potę-

jżne manifestacje pokojowe.
!W manifestacjach tych chłopi
wyrażali gorące uczucia dla
ostoi pokoju — Związku Ra­
dzieckiego. Wszędzie roz­
brzmiewały potężne okrzyki
na cześć Chorążego Pokoju —

Generalissimusa Józefa Stali­
na.

Również w szeregu gromad
naszego województwa odbyły
się w dniu 19 bm. obchody
dożynkowe. Poniżej poda,jemy
sprawozdania z uroczystości
dożynkowych, które odbyły
się w Radziechowicach 1 w

.Sułkowie.

Rackiechowiea

Furmanki umajone zielenią
i- czerwienią transparen­

tów, barwne ludowe stroje
dziewcząt, czerwone, zetem-

pewskie krawaty chłopców
wypełniają cały, obszerny
plac przed dawnym pałacy­
kiem — dziś siedzibą Gmin­
nej Rady Narodowej W RA­
DZIECHOWICACH. Barwnie,
gwarno i wesoło, a zarazem tak
jakoś’ odświętnie i uroczyście
jest tu dzisiaj.

Nad bramą wjazdową trans­
parent:

„Przedterminowym zakoń­
czeniem żniw, ponadplanową
sprzedażą zboża, pracujący
chłopi walczą o realizację za-

<ań II roku Planu 6-letnie-
o“.

Dożynki. Szóste to z kolei
dożynki v/ Polsce Ludowej. A
każde coraz to radośniejsze,
bogatsze.

— Jeśli spojrzę, tak parę lat
Wstecz za siebie, to każdy rok
wydaje mi się jakby szereg
kolejnych stopni, po których
wspina się nasza gmina, tak
wiecie jak by szczebel po
szczeblu ku lepszemu szła —

zastanawia się Jan Szewczyk,
małorolny chłop z gromady
Gruszów. — Weźmy tylko —

ciągnie J. Szewczyk — parę
przykładów. Np. analfabetyzm.
Jeszcze rok temu mieliśmy w

gromadzie blisko 40 analfabe­
tów. Podobnie było w całej
gminie, tylko, że znacznie wię­
cej bo około 800 osób. A te­
raz mógłbyś przejść całą gmi­
nę i nie znalazłbyś ani jed­
nego.

— A szkoły — wtrąca sto­
jący z boku Jan Zak z groma­
dy Brzezowa. — Dziś mamy w

gminie 11 szkół 7-klasowych.
Gdzie to było do pomyślenia
przed wojną, za sanacji, kogo
wtedy obchodziło, czy dzieci
chłopskie kształcą się czy
nie...

Mają o czym mówić chłopi
z gromady Radzlechowice. —-

Mają się nad czym zastana­
wiać. Dożynki to przecież czas

po temu, to jakby okres rocz­
nego bilansu.

nowych dróg, 7
świetlic gromadź- j SVÓCL

25 km
czynnych

kich w których kwitnie i roz­
wija się życie kulturalno-o­
światowe wsi, lepsze, blisko
o 3 kwintale plony z hektara
w porównaniu do lat 1938/9
a wreszcie przystąpienie 30

do zawiązanej spół-
■ct0

najważniejszych odłą­

Na zakończenie zlotu odby­
ła się potężna manifestacja na

placu im. Marksa-Engelsa w

Berlinie.
Na długo przed rozpoczę­

ciem manifestacji, która miała
zakończyć III Światowy Zlot

Młodych Bojowników o Pokój,
setki tysięcy młodzieży i lud­
ności Berlina zapełniły plac
Marksa-Engelsa i wszystkie
przylegające doń ułćce.

O godz. 19 fanfary obwie­
ściły początek manifestacji. —

Na maszt zaciągnięto flagę
Światowej Federacji Młodzie­
ży Demokratycznej. Środkiem
aile'i Unter den Lindan szedł

wielobarwny korowód młodzie­
ży, na której czele kroczyły
delegacje młodzieży pięciu
mocarstw: Związku Radziec­
kiego, Chin, Stanów Zjedno­
czonych, Wielkiej Brytanii i
Francji. W ten sposób zadoku­
mentowana została symbolicz­
nie nieugięta wola całej mło­
dzieży świata — zawarcia Pa-

Pozostaniemy wierni sprawie pokoju!Ślubowanie młodzieży świata
O y, 2 miliony chłopców i dziewcząt ze 104 krajów

świata, przedstawiciele najróżnorodniejszych ras,
św’atopoglądów, wierzeń religijnych i warstw społecz­
nych, przybyliśmy do Berlina na III Światowy Zlot
Młodych Bojowników o Pokój, by wobec całej iudzkoś-
ci uroczyście oświadczyć, że niezłomną wolą młodej
generacji wszystkich krajów i narodów i jej najgłęb­
szym życzeniem jest utrzymanie pokoju i wywalczenie
lepszej przyszłości.

Jesteśmy świadomi tego, że świat stoi w obliczu po­
ważnej groźby nowej wojny, że wrogowie pokoju czynią
wszystko, co w ich mocy, by zakłócić przyjazne stosunki
między narodami. Wrogowie pokoju roznetali niepoha­
mowany wyścig zbrojeń, a w niektórych krajach przeszli
oni do otwartych aktów agresji!

Jesteśmy świadomi tego —

że młodzież będzie pierwszą ofiarą katastrofy
wojennej!

że przygotowania wojenne w katastrofalny spo­
sób pogarszają warunki życia młodej generacji!

że od naszej jedności zależy aktywny udział
młodej generacji we wspólnej walce narodów w

obronie pokoju!!
Jesteśmy głęboko przekonani, że istnieje niezawodny

środek do zapobieżenia nowej wojnie! Polega on na

tym, by powstrzymać zbrojenia i zawrzeć Pakt Pokoju
między pięcioma wielkimi mocarstwami.

Wracamy do swych krajów pełni entuzjazmu na myśl
o niezapomnianych dniach Światowego Zlotu, o dniach,
które stały pod znakiem szczerej przyjaźni i’ wzajemne­
go zrozumienia. Wracamy do swych domów bardziej
n:ż kiedykolwiek przekonań’ o tym, że siły pokoju od­
niosą zwycięstwo.

My, uczestnicy III Światowego Zlotu Młodych Bojo­
wników o Pokój, zdając sobie sprawę z niebezpieczeń­
stwa, zagrażającego ludzkości, oraz z naszej odpowie­
dzialności we wspólnej walce narodów o pokój, — skła­
damy w imieniu wielu milionów pokój miłujących mło­
dych ludzi wszystkich krajów uroczyste ślubowanie:

ze wszystkich sił walczyć będziemy o zapobie­
żenie nowej wojnie,

o zdemaskowanie i pokrzyżowanie planów wro­
gów pokoju i ludzkości,

o powstrzymanie wyścigu zbrojeń i polepszenie
warunków życia młodzieży,

o wzmocnienie przyjaźni i pokojowej współpra­
cy narodów i młodzieży wszystkich krajów,

o utrzymanie naszej jedności w wspólnej walce
o pokój,

o wzmocnienie i rozszerzenie naszej jedności, któ­
ra tak wspaniały wyraz znalazła na Zlocie.

o przyciągnięcie do naszej aktywnej walki dal­
szych milionów chłopców i dziewcząt.
PRZYSIĘGAMY, że ze wszystkich naszych sił ucze­

stniczyć będziemy w kampanii o zawarcie Paktu Pokoju
m’ędzy pięcioma wielkimi mocarstwami. Pakt taki
stworzy bowiem podstawy pokojowej współpracy na­
rodów.

W tej uroczystej chwili przysięgamy, że pozostaniemy
wierni sprawie pokoju!

ktu Pokoju między pięcioma
mocarstwami Ukazanie się
pierwszych szeregów młodzie­
ży kroczącej w pochodzie po­
witane zostało entuzjastycz­
nymi okrzykami nieprzebra­
nych tłumów: „Niech żyje po­
kój!", „Żądamy zawarcia Pa­
ktu Pokoju'".

Lu-dncść Berlina obsypuje
delegacje młodzieży pięciu
mocarstw kwiatami.

Na czele delegacji młodzie­
ży pięciu mocarstw kroczą
przedstawiciele Komsomołu,
którzy niosą olbrzymi portret
Wielkiego Wodza światowego
ruchu pokoju — Józefa Stali­
na.

W powodzi jarzących się
reflektorów mijają -barwne
grupy młodzieży, która powie­
wa kolorowymi chustkami w

stronę trybuny honorowej. Na
trybunie znajdowali się prezy­
dent NRD Wilhelm Pieck, pre­
mier Grotewohl, wicepremier
Ulbricht, przewodniczący Mię­
dzynarodowego Związku Stu­
dentów ■— Grohman, sekre­
tarz generalny Światowej Ra­
dy Pokoju Jean Lafitte, se­
kretarz- generalny Komsomołu
Michajłow i inni.

Manifestację otworzył prze­
wodniczący komitetu III Swia
towego Zlotu, Grohman, któ­
ry oświadczył m. in.:

Ubiegłe 2 tygodnie pozo­
staną na zawsze w pamięci
milionów chłopców i dziew­
cząt wszystkich krajów. Ani
pogróżki Scelby, ani oszczer­
stwa Morrisona, ani bagnety
amerykańskie, ani terror po­
licji adenauerowskiej nie mo­
gły powstrzymać naporu mło­
dzieży zmierzającej ze 104
krajów na zlot do Berlina.

Wrogowie pokoju i współ­
pracy między narodami po-

nieśii nową klęskę i znowu

okryli się hańbą w obliczu
całej miłującej pokój ludzko­
ści.

Zlot wykazał, że młodzież,
że studenci znajdują się w

szeregach obrońców pokoju.
Mówca podziękował nastę­

pnie młodzieży niemieckiej i
rządowi NRD za szlachetną
gościnność. „Życzymy mło­
dzieży niemieckiej z całego
serca — powiedział Grohman
— dalszych sukcesów w na­
sze! wspólnej walce o trwały
pokój".

Następnie zabrał głos sekre­
tarz generalny Światowej Rady
Pokoju, Jean Lafitte oraz re­
prezentanci młodzieży Związku
Radzieckiego, Chin, Stenów
Zjednoczonych, Wielkiej Bry­
tanii i Francji.

Z 'kolei wygłosił przemówie­
nie premier Grotewohl.

Punktem ‘kulminacyjnym ma­
nifestacji, w której wzięło u-

dział milion l-udzi, było odczy­
tanie ślubowania, młodzieży
świata. Przewodniczący Świa­
towej Federacji Młodzieży De­
mokratycznej, Berlinguer,
wśród ciszy, która zaległa o1-
brzymi plac, zwrócił się do
uczestników zlotu z apelem o

wzmożenie aktywności w walce
o pokój. Setki tysięcy rąk pod­
niosły się w przysiędze i dele­
gacje 104 ‘krajów w swych oj­
czystych językach powtórzyły
tekst ślubowania. Następnie za­
brzmią! hymn Światowej Fede­
racji Młodzieży Demokratycz­
nej. odśpiewany we wszystkich
językach.

błonie młodych chłopców 1

dziewcząt ze wszystkich kra­
jów świata łączą się w brater­
skim uścisku i z piersi setek
tysięcy wydobywa się potężny
okrzyk na cześć światowego
obozu pokoju oraz jego Wo­
dza, Józefa Stalina.

CAF fot, W. Kondracki

Prezydent Rzeczypospolitej Polskiej Bolesław Bierut przyjął w dniu 16 bm. na audiencji
io Belwederze posła nadzwyczajnego i ministra pełnomocnego Iranu, Ismaił Medjidi, który

złożył Prezydentowi R. P. listy uwierzytelniające.

NOWY POSEŁ IRANU W POLSCE

Nowy nieprzyjazny akt
rządu USA wobtc Związku Radzieckiego

MOSKWA
1 gencja TASS donosi: Dnia 23 lipca sekretarz stanu

USA, Acheson, zawiadomił rząd ZSRR, że rząd USA

postanowił unieważnić radziecko-amerykański układ

handlowy z 1937 r.

W związku z tym ambasada ZSRR w

skierowała do departamentu stanu notę,
tamy:
Rząd radziecki otrzymał no­

tę sekretarza stanu USA z 23
lipce 1951 r„ w której podano
do wiadomości, że rząd USA
postanowił unieważnić układ
handlowy, zawarty w 1937 r.

między USA a ZSRR.
Rząd radziecki uważa za

wskazane zaznaczyć, że układ
handlowy, między ZSRR a

USA zastał zawarty w 1937
r„ a następnie, był rok rocz­
nie wznawiany do’ 1942 r. —

gdy — na wniosek rządu USA
•—■ postanowiono przedłużyć
moc tego układu na przyszłość
bez zakreślenia terminu jego
ważności. Rząd radziecki uwa

ża za rzecz konieczną zwrócić

uwagę na to. że decyzja rzą­
du USA o wypowiedzeniu u-

kładu handlowego z 1937 r.

pozostaje w sprzeczności z o-

dezwą kongresu USA do Ra­
dy Najwyższej ZSRR i z orę­
dziem prezydenta Tramana,

'skierowanym do przewodni­
czącego Prezydium Rady Naj­
wyższej ZSRR, Szwernika, w

których to dokumentach była
mowa o dążeniu do poprawie-

Waszyngtonie
w której czy-

radziecko-ame-nia stosunków
rykańskich.

Rząd radziecki ocenia wy­
że] wspomnianą decyzję, jasko
akt zmierzający do dalszego
poigorsiz enia radziecko-amery-

kańskich stosunków, za co

odpowiedzialność spada wyłą­
cznie na rząd USA.

Lotnictwo polskie stoi na straży
niepodległości, pokoju i socjalistycznego budownictwa

V Tydzień Lotnictwa rozpoczęty x

WARSZAWA
4® bm. rozpoczął się w całym kraju V Tydzień Lotnic-

twa. Tłumny udział mieszkańców miast i wsi w or­
ganizowanych w licznych miejscowościach kraju przez
Ligę Lotniczą imprezach i pokazach świadczył o ol­
brzymim zainteresowaniu całego społeczeństwa osiągnię­
ciami naszego lotnictwa.
W Warszawie tysiące mie­

szkańców wzięło udział w fe­
stynach lotniczych i w poka­
zach zorganizowanych we

wszystkich centralnych punk­
tach miasta, żywe zaintereso­
wanie wzbudziły pokazy mo­
deli latających na uwięzi. Ze
szczególną uwagą zebrani na

placu przed Politechniką War
szawską śledzili lot motoro­
wego modelu "szybowca typu
,,Żak“, skonstruowanego całko­
wicie z materiałów krajowych.

Ulicami miasta krążył wiel­
ki samochód ciężarowy, na

którym młodzi konstruktorzy-
modelarze, demonstrowali tłu-,
mom widzów przebieg monto­
wania modeli szybowcowych
różnych typów, a m. in. mo-

Na pokładzie M/S „Batory44
odpłynęła część młodzieży

biorącej udział w Złocie Ber 1 ińskim
GDYNIA

YSy dniu 18 b. m. odpłynął
’’

w sw'ój pierwszy rejs
do Indii statek flagowy pol­
skiej marynarki handlowej
M/S „Batory".

Na pokładzie naszego repre­
zentacyjnego statku pasażer­
skiego odpłynęło przeszło 900
delegatów młodzieży

' zagrani­
cznej, która brała udział w III
Światowym Zlocie Młodych Bo

jowników o Pokój w Berlinie.
W grupie, która odpłynęła

na „Batorym", znajdują się de

legaci'młodzieży • angielskiej,
Holendrzy, Duńczycy, Belgo­
wie, Francuzi oraz młodzież i-
rańska, delegaci Afryki, przed
stawiclele młodzieży cejloń-
skiej oraz indyjskiej.

Powracających z Berlina
delegatów postępowej mło­

dzieży krajów
’ kapitalistycz­

nych i zależnych pożegnali na

Dworcu. Morskim w Gdyni
przedstawiciele Zarządu Woje­
wódzkiego ZMP w Gdańsku o-

raz liczne delegacje młodzieży
tobotniczej j chłopskiej., j.

del szybowca konstrukcji pol­
skiej —

,, Junak".
Entuzjaści sportu spado­

chronowego wzięli udział w

propagandowych skokach spa­
dochronowych w Parku Pra­
skim.

W godzinach popołudnio­
wych rozpoczęły się w par­
kach, ogrodach i na placach
stolicy koncerty i zabawy lot­
nicze. Wygłaszane podcza-s za­
baw krótkie prelekcje, poświę-

■cone rozkwitowi naszego lot­
nictwa. przyjmowali zebrani
gorącymi oklaskami i okrzy­
kami na cześć ludowego lot­
nictwa wojskowego, na cześć
Wojska Polskiego — stojąće-
go ną straży niepodległości,’

pokoju i socjalistycznego bu­
downictwa.

W Katowicach w ośrodku
propagandy Ligi Lotniczej o

twarto wystawę modeli latają­
cych.

Na wystawie' zgromadzono
około 4Ó najlepszych modeli,
wykonanych przez członków
Ligi Lotniczej w modelar­
niach Katowic, Piotrowic i
Siemianowic..

Precyzyjnie wykonane mo­
dele zaznajamiają zwiedzają­
cych z najnowszymi typami sa­
molotów wojskowych, pasażer­
skich i doskonałych szybow­
ców polskich.

Wieczorem, przy masawyiii
udziale społeczeństwa łódzkie­
go, odbyła się w parku im.
1 Maja wielka zabawa lotni­
cza. W ramach koncertu wy­
stąpiły młodzieżowe zespoły

r całym kraju
świetlicowe, które wykonały
szereg pieśni sławiących bo­
haterskie wyczyny lotnictwa
polskiego, walczącego u boku
Armii Radzieckiej na bojo­
wym szlaku od Lenino po Ber­
lin.

Podobne imprezy odbyły się
w wielu miejscowościach kra­
ju.

chłopów cio zawiązanej £
dzielni produkcyjnej —

jedne z

gnięć.
Przybyli tu chłopi wiedzą o

tym wszystkim. Wiedzą i dla­
tego też cenią swoje zdoby­
cze, bronią ich przed- zakusa­
mi imperialistów i podżegaczy
wojennych, którzy chcieliby
wzniecić nową pożogę wo­
jenną i spowodować w na­
szym 'kraju straszliwe .dotąd
zniszczenia. Deli temu chłopi
dowód niedawno swym oby­
watelskim. prawdziwie pa­
triotycznym stanowiskiem wo­
bec Narodowej Pożyczki-
Rozwoju Sił Polski. Dają te­
mu dowód i dziś przez przed­
terminowe zakończenie żniw
i przygotowania Mo manife­
stacyjnej, zbiorowej odstawy;
zboża do punktu skupu.

Nie jest przypadkiem, że
nazwiska nagrodzonych i wy­
różnionych na dzisiejszych!
dożynkach: Franciszka Haj-
drowskiego, Władysława Śli­
wy, Jana Szewczyka, Józefa
Bartosa, Władysława Sitarza,
J. Żaka czy M. Łaszczyka —

to nazwiska obywateli, którzy,
swą pracą społeczną zy­
skali sobie’ szczerą sympa­
tię i uznanie w swoich gro»
madach, to nazwiska ludzie
którzy swoją postawą dawali'
innym przykład.

Po przemówieniach, który­
mi otwarta została część ofi­
cjalna uroczystości dożynko­
wych rozwinął się barwny;

Szlii w nim przed­
stawiciele 18 gromad gminy
radź iechowicki-ej z transparen­
tami, wieńcami i misternie
wykonanymi „gaikami". Po-
części uroczystej dożynki za­
kończyły występy zespołów;
artystycznych serdecznie wi­
tanych przez zebranych.

Gmina Trqbki
Podobnie uroczysty charak­

ter miały dożynki gminy
TRĄBKI odbyte we wsi Suł­
ków (pow. krakowski).

Na uroczystość przybyłą
ponad 1500 osób z 16 gro­
mad. Przemówienie wygłosił
Bolesław Tańcula. Nakreślił
on doniosłą rolę i znaczenia
przedterminowego zakończenia
żniw i ©młotów oraz dekretu
o planowym skupie zboża.

—• Gromada nasza dobrze
wywiązała się z ciążących na

niej zadań. Setki podpisów
pod Apelem Światowej Rady
Pokoju, masowy udział pracu­
jących chłopów gminy Trąbki
w subskrypcji Narodowej Po­
życzki świadczą najlepiej o

wysokim wyrobieniu obywa­
telskim, patriotycznym i spo­
łecznym. Swoją codzienną
pracą, stałym podnoszeniem
wydajności plonów z hektara,
dobrze bo ponad w 100 pro­
centach wykonaną kontrakta­
cją trzody chlewnej, pracujący
chłopi naszej gromady przy­
czyniają się do realizacji wspa-s
nialych zadań Planu 6-letnie-
go, planu rozwoju rolnictwa
i przemysłu polskiego. Rów­
nież w planowym skupie zboża
gmina Trąbki nie pozostaje w

tyle. Już w dniach 14 i 15, a

więc na cztery dni przed wy­
znaczonym terminem gromady
Szczygłów, Sułków i Zagórze
wykonały swoje zobowiązania
na miesiąc sierpień w plano­
wym skupie zboża — powie­
dział m. in. ob. B. Tańcula.

Po referacie odbyła się u-

roczystość nagrodzenia zasłu­
żonych przodowników pracy
i działaczy społecznych.

(JS)

Polska weźmie udział w konferencji
w sprawie traktaty pokejowego z lapom<

WARSZAWA

Minister- spraw zagranicz­
nych RP Stanisław Skrze­

szewski przyjął w dniu 16 bm.
ambasadora Stanów
czonych Ameryki,
Flack‘a, w związku
szeniem przez ‘rząd
Zjednoczonych i W.
Rządu Polskiego do wzięcia
udziału w konferencji w spra­
wie traktatu pokojowego z Ja­
ponią w' San Francisco, roz-

jłoczynającej się dnia 4 wrze­
śnia 1951 r.

Minister Skrzeszewski wrę-

Zjedno-
p. J.

z zapro-
Stanów

Brytanii

czył ambasadorowi Stanów
Zjednoczonych Ameryki notę,
stwierdzającą, że Rząd Polski
w konferencji tej weźmie u-

dział.
Rząd Polski wyznaczył de­

legację na konferencję w San
Francisco w składzie następu­
jącym: wiceminister spraw za­
granicznych — Stefan Wier-
blowski — przewodniczący, J.
Winiewicz, ambasador R. P.
w St. Zjednoczonych, prof. dr
Manfred Lachs, dyrektor de­
partamentu prawno-traktato­
wego MSZ.

Kondolencje KC PZPR
z powodu zgonu E. R. Bloor

WARSZAWA

Z okazji zgonu amerykań­
skiej działaczki robotni­

czej — Elli Reeye Bloor, KC
PZPR wystosował następującą
■depeszę:

„Do
Komitetu Krajowego
Komunistycznej Partii USA

Nowy Jork
Z powodu zgonu zasłużonej

działaczki amerykańskiego ru­
chu robotniczego towarzyszki
Elli Reeve Bloor, przesyłamy

Wam wyrazy szczerego współ
czucia.

Pozostanie ona w naszej pa­
mięci jako przedstawicielka
najlepszych tradycji amery­
kańskiej klasy robotniczej, in­
ternacjonalizmu i przyjaźni z

wielkim Związkiem Radziec­
kim — ostoją pokoju i brater­
stwa narodów.

Komitet Centralny -

Polskiej Zjednoczonej
Partii Robotniczej4'.

<3
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Dalsze represje
antykomunistyczne

w USA
WASZYNGTON

W Stanach Zjednoczonych
aresztowano jeszcze 6-ciu

działaczy Partii Komunistycz­
nej na mocy faszystowskiej u

stawy Smitha. Uwięzieni zo­
stali: Steve Nelson, Wiliam
Albertson Fourone, Benjamin
Lowell Careatliers, James IIul-
se Densejj, Andrew Rudolph
Onda i Irwing Weissman. Zaj­
mowali oni różne stanowiska

partyjne i związkowe w Pen­
sylwanii 1 Zachodniej Wirgi­
nii. ..Jak wynika z wynurzeń
dyrektora Federalnego Biura
śledczego IIoovera, ogólna
liczba działaczy komunistycz­
nych uwięzionych od czerwca

b. r. wzrosła do 46. Szeregowa
innych komunistów wytoczono i

postępowanie karne na mocy,
tejże faszystowskiej ustawy
Smitha.

BERLIN

Podczas t*roc?ygtego obchodu 5 ręczhicy Międzyna-
rodowego ^w-iązku Studentów uchwalany został

— jak donosiliśmy ~~ apel do wszystkich studen­
tów świata- Po serdecznych pozdrowieniach d?a mło­
dzieży akademickiej wszystkich krajów w imieniu

zgromadzonych w Berlinie studentów o różnych po-
giądaeh politycznych i wierzeniach religijnych —

apel głosi:
Dzięki pracy dokonanej w jów. Potrzebujemy obecnie

ciągu minionych 5 lat Między- przede wszyslkltn pokoju, któ-
naredewy Związek Studentów ry i®^t zasadniczym warunkiem

—■ ■• rrrk*’"!<,i kultury, rozwoju o-
'

święty i lepszego życia. Nasz
wielki zlot, podczas którego
zadzierzgnęliśmy nowe, niero­
zerwalne więzy przyjaźni 4 do-
łamaRśany wymiany doświad­
czeń naszej ec-ikiennej wałki,
jest dla nas bodźcem do spotę­
gowania pracy na rzecz poko­
ju. Wzywamy wszystkich stu­
dentów, by naśladowali tych
nwych przyjaciół, którzy, ze­
brali największą Ilość podpi­
sów pod apelem w sprawie za­
warcia paktu pokoju między
pięcioma- wielkimi mnearstwa-
ini i otrzymali dzisiaj za to

nagrodę pokojową Międzyna­
rodowego Swiązku Studentów.
Prowadźmy dalej tę kampanię
na jegaęzc szerszej' podstawie,
aż żdęhędzieiny podpisy wszy­
stkich bez wyjątku studentów.
Naprzód do trwałego pokoju
szczęśliwej przyszłości!

sUł się jedyną'reprasaKtatyw- ^rozkwitu

ną międzynarodową organiza­
cją studencką, która skupia w

swych szeregach przeszła 5
milionów studentów z 71 kra-

?■;

Państwowy plan rozwoju
gospodarki narodowej RFSRR

wykoMajoy z m»«8wyżką
"T'"' MOSKWA

^Tfrrząd statystyczny R.FSRR
■U opublikował komunikat o

wyflikątJh wykonania pąnstwro-
wego planu rozwoiju goispo-
derki narodowej Federacji łto-
ęyjskięj w II kwartale 1951
roku.

Przytoczone w komunikacie
rticzby świadczą, że Federacja
.'Rosyjska' — pterwsza ępęśrócl

16 ‘

republik ZSR.R, kroczy
drógą niaustannego rozwoju
gospcctarc-z ego.

Globalna produkcja prze­
mysłu RFSRR wzrosła w po­
równaniu z II kwartałem roku
1950 o 14 proc. Kwartalny
»Ign produkcji przemysłowej
wykon-any został w 103 proc.

Szczególnie wysokie wskaź­
niki wykcuaniia planu osiągnę­
ły przedsiębiorsiwa mlnieter-

rtwa miejscowego przemysłu
opałowego. Wykonały' one

plan kwartalny w 112 proc.
Komun źkąt stwierdza, że

przędisiębiorśtwa przemysłu
spożywczego wykonały plan
II kwartału 1951 r. w 103
proc., przemysłu mięsnego 1
mleczarskiego — w 102 proc,
i przemysłu materiałów budo-
wlanych’ w 103 proc. Z

nadwyżką wykonano zadanie
■obniżenia kosztów właeąyęh
produkcji przemysłów’®]-

W II kwartale 1951 r. —

stwterd® w zakończeniu ko-
muniikąt — odbywał się dal­
szy. rozwój handlu radzieckie­
go. W sieci handlu państwo­
wego i spółdzielczego sprzeda­
no ludności o 14 proc, więcej
towarów niż w II kwartale
1950 r.

1

WYNIKI
MIĘDZYNARODOWEGO

KONKURSU MUZYKI
I TANGA W RAMACH

ZLOTU BERLIŃSKIEGO

Jury międzynarodowego
konkursu mózyki' i tańca zor­
ganizowanego w ramach Złotu
berlińskiego — ogłosiło wyni­
ki konkursu.

Pierwsze miejsca zajęli mło
-dzi artyści kraju budującego
się komunizmu — kraju, który
zapewnił zzszęctetronny roz­
wój i rozkwit młodych talen­
tów. Na eliminacjach, kcpcer-
■tach i innych występach arty-

Niemiecki Komitet Obrońców Pokoju
elekloruje poparcie pokojowej inicjatywy

Prezydium Rady Najwyższej ZSRR

kich bojowników o pokój, in­
formowali o sukcesaeh swej:
walki. Uchwalono rezolucję
próbującą jednomyślnie w-

chwały’ przyjęte w Helsinkaełi.
Niemiecki Komitet Obroń­

ców Pokoju deklaruje dalej
pełne poparcie inicjatywy po­
kojowej Prezydium Rady Naj­
wyższej ZSRR. Ną zakończe­
nie Komitet uchwalił jedno­
myślnie ostry protest przeciw­
ko brutalnej napaści policji
zachodHio-niemieckiej na u-

czestników Światowego Zlotu
Młodych Bojowników o Po­
kój. ‘Wszyscy świadomi swej
odpowiedzialności Niemcy —

stwierdził Komitet —■powin­
ni wzmóc wspólną watkę prze­
ciwko groźbie odrodzenia mi-
Jitaryzmu niemieckiego.

W‘ piątek Niemiecki Komi­
tet Obrońców Pokoju ze-

jflmał się na swe czwarte posie-
hijenie plenarne, ażeby zająć
i stanowisko wobec uchwal se-

jsjl Prezydium Światowej Ra-
. ,dy Pokoju w Helsinkach i o-

unówić aktualne zadania nie-
vmieckiego ruchu pokojowego.
ŚObrady toczyły się pod ha-

-jsłem wzmożenia aktywnej wal-
iki o pokój. Przewodniczący
Komitetu prof. Friedrich zjo-

tyyi. sprawozdanie z sesji w

‘Helsinkach, kładąc nacisk na

■Oświadczenie Fryderyka Jo-
Tiot-Curię, że rozwiązania pro­
blemów międzynarodowych
należy szukać nie drogą woj­
ny, lecz drogą rokowań i wza­
jemnego porozumienia. Przed­
stawiciele zachodnio niemiec-

solidarności.
kła, ex-mwsza^eow<a. Ss^bli nie
odnaleziono. Natomiast ex-«wr- ■
szalkową odnaleziono poóisiar-
towuną pod jednym z mostów
Monte' Carlp- Saablo, _ augu­
stowską 2Ó0 latach, jej spo­
kojnego i bezkrwawego żywo­
ta- posłużono się niczym nożem
rzeźnickim.

KonsteoMC-ja i trudny do tc-

kryciu pojtioeh zapanował
wśród wyższych -urzęd-ników
policji francuskiej, którzy do-
tyehozas. z dyskretną pobłażli­
wością przyglądali się wyczy­
nom ex-ma,rszalkowej. Mniej­
sza- o szablę augustowską,
mn-iojs-za e ea-ma -razalkową,
ale „Bóg jeden wie, dokąd
sprawa, ta, nas za,wiedxie“ —

-wyraził się o dokatia-nym mor­
derstwie jeden z wyższych u-

■rzędwikó-w policji w Nicei.

Rola, Rown.n»-wsloieli, có-rece-
ki i zięcia Andersa w tym. dra­
macie „elity“ emigracyjnego
półświatka, jest, jak plsze na­
wet recrkei/jiia prasa, frwnw,-

„dwuawiesmii“. Oni to bo­
wiem do spółki z niejak-hn
Nassal&km, 'ąferzyst-ą i aamsz-
-ntkiem. Andersa od spraw prze­
mytu walut dokłudcili wszel­
kich stwrem, by sprawę morder

’

siwa zatuszować. W sukurs
przyszedł im sam teść, który
pojawił się w Nicei w wyniku
czego potic-ja franeuslea ebrag-
mała zakaz „mieszania eórlbi i

zieeią generała do tej afery".
■Jak pisze dziennik francuski

„HumanitR*1 — „nie ma naj­
mniejszych wątpliwości, że do-
ekodzewie doprowadziłoby do
samego Andersa, do jego sapie-\
g&u>, do jego prowokatorom,
którzy uwiB. sobie- giiiązdo wt

Lazwrowym Wybrzeżu. Oto
t&aczego policja wasz-a, (tj.
francuska, — przyp. red.) oka­
zuje się tak nie-ądobta w possti-
kiwaniu marderey“. Policja,
francuska woli ścigać obroń­
ców pokoju, więzić działaczy
demokratifcan^ch i wysiedlać
hiszpańskich repablikw^w.
Państwo Romanowscy i ich
Tsośi snogą więc dalej w spoko-
j» dawka kpntywuować swe ht-
kratywne zajęąia,

O ez^marszałkowe],

augu^łowskiej szabli

i bandyckiej

ą króla Sasa jede, pij i po-
fmtgfga,] pq,sa“. Nie mó^l

August II, który
óhętniej obierał si? i zaylądat
clo szkla-vj»i niż dobywał sza­
bli, że szabla owa w przeszło
400 lat później użyta zostanie
do ręgułowania ppraahunków
■w pewnej dobranej szajce. Nie

spodziewał się ów manarcha,
ie szabhż jego przetnię papmo
życia leciwej w lutach, lecz nie
w pretensjach wdowy po czło­
wieku, który po losze ozasy
■rozsławił imię zalesze?yok'iej
szosy. Nie spodziewał się, Że
szablą tą poóufiwtowane ?>o-
staną zwłoki e:c-marszałko.wej
IRydz-Smigłowej, która swój
rt?aas' w ostatnich latach dzieli­
ła jtoniiędzy kasynem gry w

Monte Carlo, a spotlcmiiami z

i'piitzygodnymi kochankmni.
W latach okupacji spędzó-

mych przez er-murszałj^rwą w

tymże Monte Carlo gestapo
■.a pełnym uniżenia szacunkiem
■omijało willę zamieszkałą
przez „dostojną“ wdowę. W
latach poioojennych pewne or-

.gamzacje emigracyjne poczy-
tywaly sobie zą aasaezyt łożyć
ma, utrzymanie pani meersaal-

Jsowej.
Ale wymagania pani watr-

całkowej sięgały daleko. Kwi­
ka. ruletki jest ślepa i mało
nmała szacunku dla pieniędzy
^rmwszalkowej, a. przygodni
lotiehankowle... 57 lat ex-mar-

szalkowej robiły swoje.
Wywiezione, z Polski klejno

dy rozpływały się i ex-mw-

seoithowa zmuszona- była po­
próbować sił w handlu walu-
iuimi, narkotykami, w sprtisza-
miu 00 bogatszych turystów na

słono płałne orgie.
Szczególnie częstym gościem

tzadsznych salonów pani ex-

onąrszu.lhou;ej, gdzie rozprawia­
ło się przy laowpee wina o

dolarach i przeszłości, o ge-
wiuszu. uńeUńeffo Rydza, był
ędejaki pan Romanowski, Ibtó-

7, yijc przystało na zięcia
-niedosstłego marszałku Ąnder-
era, pilnie asystował ea-niąfr-
szałkmoej. A szabla Augri-
stą II lśniąca wisiała na ścia­
nie, przy-pomiotajĄC lata splect.
daru i chwały, gdy 60 Rydz
•potsrząaająo mtgitsioweką scat-

blą zapowiadał, nfe
guzika.

Pewnego pitfcnfrgo ani-
Vm ze- ściany szabla, isaMy o-

cdmfMe. hosztownośń ap-wiar-
jmUkawe), a wraz x nimi zni-

„Mat-m-em każsSej fdbęji
priede wszystkim pieaiądze‘‘
— zwykl mawiać szpieg ta­
tar. Szakale jednego gniazda
— Anderrs, Tatarr, et eonsortes

przed nieżytu stę nie cofają
gdy cAodai o pieniądze, gspie-
gują, spiebają, sprzedają, kup­
czą i -mopdiegą-, r.

Egipt nie wyśle
przedstawicieli
na konferencję

TEL AVIV
'J Kairu donoszą, że rząd e-

/-< gipski nie zamierza wysiać
swych* p,wedBtawjcięli na wo­
łaną przez Stany Zjednoezęsie
eto San Francisco konferencję
w sprawie isstotata pokojowe­
go z Japonią.

J@k pędaje dzlęnpik „Al
Achn-ąm", minieter epraw za­
granicznych Ęgjpto zawiado­
mił ambasadora^ Stanów Zjed­
noczonych w Kairze, że dele­
gacja egipska nie weźmie u-

działu w konferencji w San
Francisco, ponieważ rząd nie
aprobuje projektu tratotato po­
kojowego z Japonią, opraco­
wanego przez Stany Zjedno­
czone.

l>z:e<nnik stwierdza, że egip­
skie kola rządowe są przede

Rozwój oświaty i rozkwit kultury
uzależniony jest od utrzymania pokoju

Wyniki Międzynarodowego Konkursu Muzyki i Tańca w ramach Zlotu Berlińskiego
stów radzieckich przedstawi­
ciela postępcwego młodego po­
kolenia całego świata wyraicall
zachwyt i pedziw dla wspania­
łych osiągnięć swoich przyja­
ciół ze Związku-Radzieckiego,
którzy są c’da-nich wzorem vz

życiu i walce o pcikój i lepsze
jutro, wzorem w tworzeniu no­
wych wartości kulturalnych w

oparciu o bogaetwa tołtory
swoich narodów. Do konkursu
przystąpiło około 600 solistów
oraz liczne zesnuły z 37 kra­
jów.

W skład jury weszło 54 wy
bńtnycłi przedstawiciel 'muasyścl
1 choreografii, a m. in. znako­
mity komjxxzytor Pancno Wla-
digeroff (Bułgaria), dyrygent
Willi Ferrero (Włochy), skrzy­
pek profesor Dimitr Cyganów
(ZSRR), dyrygent Wilmas Ko-
Bwr (Węgry).

Z rarnwia Pclski w skład
jury ■weszli prof. prof. Irena
Diibiska (skrzypce), Maria Wił
komirska (fortepian), kompozy­
tor Tadeusz Szeligowski, Sta­
nisław Ręj (śpiew), Jadwiga
Mierzejewska (choreografia),
Józef Madeja (instrumenty dę­
te).

Jury przyznało 35 pierw­
szych, 57 drugich i 57 trze­
cich nagród, poza ty*n rozdzie­
lono szereg dyptamów honoro­
wych. Przodujące mśejsca we •

wszystkich konkurencjach zdo­
byli przedstawfeieiSe ZSRR. Po
śród laureatów konkursu zna­
leźli się m. in. reprezentanci
Bułgarii, Czechosłowacji, Wę­
gier, Polski, Niemiec, Finlan­
dii, Rumunii, Chin, Korei,
Francji, Stanów Zjedtmezo-
nycii, Iranu, ASfaamii, Anglii i
Austrii.

Z ekipy peSsk-lej drugą na­
grodę otrzymali Mieczysław
Posłuszny i Bernard I^adysz
(śpiew), Foranski (klairnet), Ju­
liusz Pletraehowiez (puzon).

Trzecią nagrodę — Stefania
Wójtowfozówna (śpiew). Ed­
ward Stat&lewicz terzypce),
Włodzimierz TomasBezukiflet),
Antoni Olejnik (opój), Kazi­
mierz Plwlrowski (fagot) oraz

zespoły „Mazowsze", chór Pań
sfewowego Liceum Muzycznego
w Katowicach, chór żeński
TPD z Płocka. Dyplomy hono­
rowe przyangno Janinie Stano

'(Oplewi. Tadeuszowi Reraero-
wi (fiCB-tępigci). Zenonowi Bą-

1 kuwskiemu (s-kreypce), Anto­
niemu Primke (ffei) ora? ze-

opołem: chłopięco -męskiemu
chórowi Filharmonii Poznań­
skiej i zespołowa tanecznemu
Domu Hąrcerza w Płocku.

Zlocie berlińskim, cieszyły się
występy artystyczne zespołów
młodzieżowych różnych kra­
jów.

Osiągnięcia artystyczuie mło
dzieży czechosłowackiej zapre­
zentowało 5 wielkich zespołów
chóralnych i tanecznych. Wiel­
kim uznaniem cieszyły się wy-‘
stępy młodzieżowej orkiestiry
symlćnieztiej z Brna, zespołu
tanecznego im. Fuczfka oraz

słowackiego ze®)M.iu cjiórałno-
tenecznego. - Chór studentów
Uniwersytetu PfrasJciego. wyko­
nał liczne, pieśni rosyjskie, cze

skie i niomieckte.

Zespół artystyczny grupy
węgierskiej składa się z naj­
lepszych amatorskich aB arty­
stycznych. Młodzi artyści wę­
gierscy w pieśniach i tańca
prezentują młodzieży całego
świefa osiągnięcia ludu węgier
śkieigo w pokojowej pracy.

W -pięslonych pieśniach wy­
raziła młodzież albańska swą
nierotzerwaijną łączność ze

światowym ruchem obrońców
prtkoMi i ofiarną pracę całego
narodu nad zbudowaniem no­
wego życia. Program artysty­
czny ponad 100-osobowej al-
bsńskiej grupy uwodź Jeżowej
obejanował występy chóru, so-

hperialiśGi USA Ążą ds protema
i razszerzema agresji w Kerei

Oświadczeni® premiera Kim Ir-sena

PEKIN
& gencja Nowych Chin donosi, że w Phenianie r. okazji

roezpicy wyzwolenia Korei przez Armię Kadziecką
odbyła się uroczysta akademia, na której premier rządu
Koreańskiej Republiki Ludowo-Demokratycznej gen.
Kim Ir-sen wygłosił przemówienie.
Na akadeanii obecni byli

człon&owle rządu 1'foroańskięj
Republik i Ludowo- Demokraty­
cznej, przedstawiciele dyplo­
matyczni Związku Radziec­
kiego i Chińskiej Republiki
Ludowej oraz krajów dęjpo-
■łęracji ludowej, jęk również
praadstawieiele ćMństóeh od­
działów oclurtniczych wałczą­
cych w Korei.

Gen. Kim Ir-sen pocLkroriłśł,
że jeśR agresorzy amerykań­
scy ośmielą się zerwać rako-
wania rosejnrcwe w Ifeescm-
gu, to zostaną rozgromieni nie
tylko na lądzie, lecz otrzyma­
ją również dotkliwe ciosy w

pówietaiu.
— Stanowisko zajmowane

przez Amerykanów w toku ro­
kowań w Kaesongu — pawie-
dzteł premier Kim Ir-sen —

dowodzi braku dobrej woli
z ich strony. Nie dążą oni d®
pokojowego rozstrzygnięcia

biorącej ucteiał w < kwestii koreańskiej, lecz do

WYSTĘPY ARTYSTYCZNE
MŁODZIEŻY NA ZLOCIE

W BERLINIE

Wielką popsiaraośc: ą wśród
fflutodaieży.

Usiów-muzyfców I śpiewaków
<>?ąz wiązankę tańców ludo­
wych narodów ZSRR i krajów
ci miiekracj i ludowej.

Program artystyczny grupy
młodzieży austriackiej wyko­
nany został przez chór i orkie­
strę robotniczą fabryki wie­
deńskiej Siemens - Schueker-
V/erke i taneczny zespół ludo­
wy z Itas pad Dunajem. Pię
kne tańce Ludowe, recytacje
wierszy o tarnatycć pokojowej
i k życia klasy robotniczej o

raz obrazek sceniczny, ilustru­
jący walkę mas pracujących o

wyż wolenie, złożyły się na bo­
gatą całość występów młodych
artystów austriackich.

Młodzież Syjamu, Egiptu i
Sudanu wystąpiła ze wspólnie
opracowanym programem arty­
stycznym, otaaEująeym walkę
tych narodów o wyzwolenie

1 narodowe i społeczne. Młodzi

Syjamczyey wśród powszech­
nego entuzjazmu wykonali
hymn na cześć Stalina oraz tań
cc ludowe. Zespół egigfek<ysv-
dańskl ustawia- się na scenie
w kształcie piramidy, 3 której
po kolęd występują jtostaeaegól-
ne girupy, wykonując pleśni i
tańce ludowe.

przedłużenia wojny i rozsze­
rzenia agresji. Jeżeli Amery­
kanie nie zmienią swego sta­
nowiska, to będą musieli po­
nieść wszystkie konsekwencje.

Gen. Kim Ir-sen omówi!
szczegółowo przebieg wojny
w Korei cd chwili rozpętaniia
agresji przez imperialistów a-

merykańgkich- i podkreślił, że
Koreańska Armia Ludowa
znacznie wzmocniła swe siły
w ciągu wałki narodowo-wy­
zwoleńczej przeciwko napast­
nikom.

W zakończeniu gen. Kim
Ir-sen wyraził głęboką wdzię­
czność narodu koreańskiego
dla bohaterskiej - Armii Radzie
ckiej, która wyzwoliła go spod
jarzma imperialistów japoń­
skich i niezłaniiie przekona­
nie, że naród koreańs-kl odnie­
sie ostateczne zwycięstwo w
walce przeciwko

‘

agresorom
amerykailsikim-

Społeczeństwo amerykańskie domaga się
w Korei

kręcenia tej histerii, niech wy­
da rozkaz generałowi Riclg-
way‘owi zawarcia rozejma w

Korei i ustanowienia linii de-
nwkacyjnej na 38 równoleż­
niku tak, jak na to. zgedzili się
przed 2 tygodniami Achęsop
i generał Collins.

Jeśli prezydent pragnie rze­
czywiście, aby w Stanach Zje­
dnoczonych zachowane zostały
podstawowe wołitośęii obywa­
telskie, niech spowoduje na­
tychmiastowe zawarcie pokoju
w Korei, zakażę „polowania
aa czerwonych" wewnątrz
kraju i należy kaganiec tym
ludziom w jego własnym rzą­
dzie, którzy prasy każdej okazji
sieją histerię wojoąną, Jeśli
Truman rzcezywiście pragp*,a
zachować w kraju wctecśąl o-

bywatetokie, niteh spowoduje
zmniejszenie uapirężemia sto­
sunków tmed zyn arodewy eh
przez wyrażanie zgody na zwo­
łanie konferencji 5 mocarstw,
jak picpoeiował przewodniczą­
cy Prezydium Rady Najwyż­
szej ZSRR.

wszystkim przeciwne tym klau
żulom iraktata, które przewi­
dują, że amerykańskie wojska
okupacyjne będą mogły pozo­
stać nadal w Japonii. Zdaniem
rządu egipskiego, przyjęcie
tych kflauziil byłoby równozna­
czne z mifczącą aprobatą zasa­
dy okupacji przez'obce wojska
każdego kraju pod pretekstem
jego obrony.

Nowe represje
w Grecji

MOSKWA

Agencja TASS donosi z A-
ten za prasą grecką, że na

wyąpie Krecie dokonywane aa

znów masowe aresztowanta e-

1ementów demokratycznych •

Dokładna liczba areez-fówa-
nycih nie jest znana, wiadomo
jedynie, że 50 osób przekaza­
no już sądowi.

położenia kresu wojnie
NOWY JORK

siennik „New York Daily Worker" podkreśla, że
* ■społeczeństwo amerykańskie domaga się coraz ener­

giczniej położenia kresu działaniom wojennym w Korei
i ustalenia linii denjarkacyjnej na 33 równoleżniku.
Jak wiadomo, senator John­

son ze stanu Colorado złożył
17 maja br. w senacie projekt
rezolucji, w której domagał
się położenia kresu działaniom
wojennym i wycofania z Ko­
rei. wszystkich wojsk obcych.

.Senator William Lange ze

słaniu Północną Dakota oświad
czyi w dniu 17 sienppib, że

całkowicie popiera rezolucję
senatora Johnsona.

Członek Izby Reprezentan­
tów Tolleson, senator Warren
Magnusom przedstawiciele
związków zawodowych fabryki
oemódhodów Forda, przewod­
niczący amerykańskiej Partii
Pracy Marcantonio i wielu
innych amerykańskich działa-
asy''społecznych i politycznych
wysyła do prezydenta Truma­
na depesze, domagając się, by
polecił delegacji amerykań-

skiej w Kaescngu okacać w ro­
kowaniach dobrą wolę W celu
jak najszybszego osiągnięcia
porozumienia w sprawie roaęj-
mu w Korei-

ORĘDZIE
PRZEWODNICZĄCEGO

PARTII POSTĘPOWEJ USA

Przewodniczący Komitetu
Narodowego Partii Postępo-
wej . USA — Elsner Benson
zwrócił się do prezydenta Tru-

mąrja z wezwaniem o. przyjęcie
propozycji Związku Radziec­
kiego zwołania konferencjiv
przedstawicieli 5. mocarstw.

Nawiązując do ostatnich
przemówień Trumana, w któ­
rych występował on przeciwko
sianiu histerii- wojennej, Ben­
son stwierdza, że jeśli prezy­
dent rzeczywiście pragnie u-

- leta: Amerykanin Robert Wingo został
pwotefly clo służby wojskowej „Skier o-

■■ wano go dci fortu Leonaird Wood w sta­
nie Mtafouri. Mtał tam przejść rekruckie

przeszkolenie. Na pierwszym wykłwiie zj-a-

w-S eię major, który do wyprężonych ną Ita-
c-zność żołnierzy wygłoąjł „.pedpiósłę", 'prze­
mówienie. Dtp pierwsze jego słowa:

„Zostałem przydzielony do was, aby uczy­
nić z was zawodowych morderców. Cheę uczy­
nić z was jąk najlepiej przygotowanych mor­
derców."

Wingo oświadczył rpo wykładzie, że nie
chce stać Się mordercą i poprosił o przenie­
sienie go do jednostki eanitaffnej. Ponieważ
w armii amerykańskiej nie wolno nie być
mordercą, ekaząno go na rok ciężkich robót.

AKOMPANIAMENT DLA ARII JOY‘A

Historię naiwnego szeregowca Wingo po­
dało amerykańskie pismo „Daily Com-

pąiss". Sprawozdania z działatoości już .prze­
szkolonych zawodowych morderców -podaj®,
prąsa całego świata w 'komunikatach z placu
beju na Korei. Rokowania w Kaesong utknę­
ły, jak na rązie. na martwym punkcie. Szef
delegacji amerykańskiej admirał Joy uporczy­
wie obstajc przy propozycji utworzenia strefy
zdemilitaryzowanej daleko na północ od 38
równoleżnika. Na wtorkowym posiedzeniu Joy
uzasadnił tę cynicząją propozycję konieczno­
ścią otrzymania rekoińpenśafty. za „wstrzyma-
nie operacji lotniczych i morskich w razie za-

warcia porozumienia o zawieszeniu broni".
W chwili kiedy Joy wymawiał te skrara, setki
amerykańskich” „latających fortec" i odrzuto­
wych myśliwców masakrowato ludność cywil­
ną Phentano. Był to akompaniament armii za-

wódowych morderców dla arii rzecznika inte­
resów zawodowych -morderców. Pan aidmi.rał
Joy dokamije w Kąęspng cudów pynizmk, wy-
krętności, by pddąlić od ośrodków dygpazycyj-
nyęh armii ąmeryloitifekiej, a więc od mono­
poli Wall gireot gfoźbg ppkojtt.

Również Izba Reprezentantów w USA po­
magała jak mogła admirałowi Joy. Uchwaliła
mianowicie dodatkowe kredyty zbrojeniowe
w wysokości 5.768.720 tys. dolarów. A prze-
eieżnie tak dawno Ix> 7 lipca prezydent Tru-
man pisał w orędziu skierowanym na ręce
przewodniczącego Prezydium Rady Najwyż­
szej ZSRR Śzwemika, że obowiązkiem klero-

Przegląd wydarzeń
wałków rządu jest realizacja dążenia narodów
do pokoju...
PANIKA REAKCYJNYCH DZIENNIKARZY

W BERLINIE

Pan Truman, tak szczodry w składaniu na.

lewo i- pa praw dęW.ara.cji' pakojowych,
«i .ZwiF ciz o ni t<tik bezwzględny przy realizacji
programu, zbrojeń, prowadzi niebezpieczną
grę. Pażtnią narodów do pokoju to nie dekla­
racja. To aktywna ivall;.a. Mógł się on przeko­
nać o tym, czytając eppiwozdania z przebiegu
Zlotu Młodych Bójowników o Pokój. Zapew- ■
ne zainteresowałby go przbbięg spotika-nia
.młodzieży ameryta^eklej z koreańską, jąijęje
odbyto ei? w Berlime. Młodzież amerykańska
wznosiła okrzyki: „Peace in Korea" („Pokój
dla Korei"). „American^ go Iwme!" („Ameryr
kanie wracajcie do domu”), skandowała nto
zwlisko „Kim Ir-sen‘‘.

Przedstawiciele Koreańskiej Republiki Łm

dowej zapewnili młodzież amerykańską, iż
Koreań' zycy zdają sobie w pełni sprawę z te­
go, żp wrogami narodu koreańskiego jest kli­
ka bankierów z Wall Street i amerykańscy
producenci broni, a nie naród amerykański.
Spotkań takich odbyło się w Berlinie wiele. ......

------ - --------

„ .

Znaczenie tych spotkań umiała ocenić lmpe-skinii życzeniami, sformowano rząd. Plremie- cym socjaiHM,

Młodzież niemiecka

walczy o pok^J
Berlin w okresie Zlotu Młodych Bojowników o Pokój

jest centralnym punktem zainteresowania opinii
świata. Młodzież 101 krajów, w tym potężna 2-miłio-

nowa armia miłującej pokój młodzieży niemieckiej, mani-
fe^towała poparcie dla uchwał Światowej Rady Pokoju
powziętych 21—23 lłpca w Helsinkach, w których jako
główny cal walki liojowników o pokój określono Pakt
Pokoju 5 mocarstw, u. jako najważniejszą przesłankę osią­
gnięcia tego celu... zawieszenie broni w Korei. Zawiesze­
nie broni w Korei i Pakt Pokoju 5 więjkieh mocarstw

może nastąpić tylko pod naeiśklem opinii publicznej wszy­
stkich narodów świata. GIgantycztna manifestacja berliń­
ska była wyrazem nastrojów nurtujących narody.

Manifestacja berlińska miała inne jeszcze, ogromnie
doniosłe znaczenie z punktu widzenia obrony pokoju. Zlot
w Berlinie oznaczał, że mtodzięż całego świata walczy
przeciwko wojnie w sposób planowy i zorganizowany.
Stąd też wybór Berlina, stolicy Niemiec, jako miejsca tej
manifestacji. Władanie Niemcami, możność wysłania setek
niemieckich dywizji na rzeź jest dla amerykańskich impe­
rialistów niezbędną przesłanką dla realizacji planu wywo­
łania wojny przeciwko Z.SRR i krajom demokracji ludo­
wej oraz opanowania całego świata. Dlatego też właśnie
w Berlinie zebrała się 135-iyslęczna dzeeza delegatów mło­
dzieży 101 krajów, w tym 100.600 młodzieży Niemiec
zachodnich,

Wspaniały rozmach organizacyjny Zlotu, serdeczne
przyjęcie zgotowane gościom wszystkich ras i narodowo­
ści dało d-ewód, że nowa młodzież niemiecka zasługuje na

pełne zaufanie. 2 miliony młodych Niemców manifestują­
cych w Berlinie, to dowód, że młodzież niemieeka, zamiast
amerykańskich koszar wybrała służbę w awangardzie
pokoju.

Amerykańskie marionetki w Trizonii, przede wszystkim
tsaw, „ministerstwo spraw ogólnoniemieckieh" kierowane
przez osławionego podżegacza wojennego, Jakuba Kai sera,
robiło co mogło, by przeciwdziałać napływowi młodzieży
zachodnio-ntemieekjoj do Berlina. Jak na zawołanie po­
częto mnożyć zjazdy żołnierskie b. hitlerowskich spado­
chroniarzy, paneeraiaków, artylerzystów. Zezwolono ofi­
cjalnie, przez cofnięcie tew. „rozporządzenia nr 45", na

propagandę idei faszystowskich, nacjanalistyćznych, hitle­
rowskich, odwetowych. Dragą linią ataku agentury Kai-
sera była propaganda na rzecz -taw. „idei europejskiej".
Poczęły się mnożyć .plakaty oznajmtająee:

„Europa daje jeszcze wielkie możliwości rozwoju!"
„Otwórzmy przed młodzieżą bramy do lepszego jutra

— wyprowadźmy ją z zaułków narodowego partykularyz­
mu!"

Oznaczało to wskrzeszenie hitlerowskiej idei „Lebens-
raum;i“, „imperium koleniałnego", „Zjednoczonej Euro­
py". Wszystko to oczywiście pod amerykańskim patrona­
tem. i za ceae wojny. W samym zaś zachodnim Berlinie,
jako przeciwwagę Złotu, otwarto wystawy... aparatów
telewizyjnych i owoców toapikalaiyeh. Nie zapomniano
oczywiście i o środkach policyjnych. Ustawiono wydłuż
granicy z Niemiecką Republiką Demokratyczną potrójny
Kordon adenauerowf&iej policji.

Nie pomogły jednak że środki. Pękły wszystkie kordo­
ny. Oto dwa typowe doniesienia ainatykańskiej „Associa­
ted Press" z oteresu, kiedy przez lasy, mokradła, bagna
przedzierały się do Berlina aastępy młodych Niemców:

„Lubeka. Około 500-osobowa grupą młodzieży praeła-
mala łańcuch policji w pobliżu Travemunde, koło granicy
NRD. Chłopcy i dztewccsęta wmieszali się w tłum wcza­
sowiczów, by ną $wizd przewodnika g^tjpy rzucie się
wpław prze® płyta w oaseete letnim wadę, na drugą
stronę granicy."

„Helmsted. Wedteg dotychczasowych meldunków poli­
cji, od chwili rozpoczęcia przez FDJ akcji: „Młodzież —

do Berlina!", na ofemoe Dolnej Saksonii zatezysnano
i skierowano przymusowo do domu około 10 tysięcy mło­
dzieży. Większość zatrzymanych zbiegła jednak spod do­
zoru ponowie i przedostała się do Berlwią."

Była to więc prawdziwka bitwa młodzieży niemieckiej
o dostęp do swojej stolicy. Był ta wyraz wzrastającego
oporu narodowego Niemców przeciw imperialistycznej
oKupaejl, przeciw sztucznym łcordcnom ^raaiajuym. Niem­
cy, a ZYrtaszczą młodzież uczyła się czynnej walsi przertw
policyjnemu, faszystowskiemu iterrorowi. Podobne prze-
sfckody stawiano delegacjom krajów zachodnio-europej­
skich, W insbrucku, w .zachodniej Austrii, internowano
300 młodych Brytyjczyków i 500 francuzów. Większość
ich dotarła do Berlina. „Wiemy teraz Mo stwarza „żslazaią
kurtynę!" — oświadczyli młodzi bojownicy o pokoj przsd-
stawtcielom prasy.

Przebieg Ztotu berlińskiego zmusił reakcyjnych dzien­
nikarzy da powiedzenia prawdy. Stwierdzili jednogłośnie,
że Zlot jest zwycięstwem sił pokoju i amerykańską Ma­
ską. Bo u-ż jak inaczej można nazwać fakt, że 4.145.830
ntt:m.icck!c'ii chłopców i dziewcząt podpisało adres powi­
talny do Generalissimusa Stalina. Klęską amerykańską są
też wytyczne przyjęte przez młodzież Trizonii na Zlocie
berlińskim. Oto ich fragmenty:

„Przcszkaicizajcie w podmiuowywaniu mostów i budyn­
ków przez amerykańskich okupantów! Protestujcie prze­
ciw niszczeniu Helgolandu i innych niemieckich obszarów

przez próbne bombardowania i wojskowe manewry! Wtal-
czcie przeciw, ciężarom zbrojeń, które dźwiga naród wsku­
tek zwyżki cen i podatków'! Rozwijajcie jak najszerszą
akcję protestacyjną przeciw wprowadzeniu obowiązku
służby wojskowej! Każdy miody Niemiec, każdy miłujący
pokój obywatel żąda zakazu tworzenia organizacji hitle­
rowskich oficerów i żołnierzy oraz neofaszystowskich or­
ganizacji!"

Toteż prasa ądenauerow.ska jest przerażona. Organ,
„prezydenta" republiki, w Bonn, Heiiśsa, „Rhein-Neckar
Zoilung“ apeluję pod adresem rządu; „Sytuacja w Niem-
czoęh Wschodnich na odcinku młodzieży stanowi ostrze­
żenie i napomnienie, iż czas nagli".

Zlot berliński wykazał, że młodzież pragnie pokoju
1 walczy o pokój. Amerykańscy imperialiści nie mają nic
do przeciwstawienia gorącemu pragnieniu pokoju wśród
mas młodzieży — prócz brutalnej siły i terroru. Taki wy­
nik oznacza klęskę organizatorów wojny. P. M.

rialistyczna prasa. Komentarze amerykańskie,
francuskie, brytyjskie przybrały wyraźnie pa-
nikąrski top. Korespondent „New York Tb
mes", Midłetto jest „przgjHżcny" niedzielną
maniibataeją, w której przemaszerował milion
młodych bojowników o pokój. Midletton pisze
dalej, że polityczne wychowanie młodzieży
niemieckiej „przynosi już wielkie dywiden-

r«n jest PIeven. Czterech ministrów i pięciu
wieemtaistrów zajmuje się tylko i wyłącznie
sprawami zbrojeń. 13 'ministrów rekrutuje eię
z grup politycznych współpracujących z de
Gauliem. Ąmeryikap.ię są więc zadowoleni.

Wbrew zapewnieniom Moarisona o wszela­
kich wolnościach panujących w Anglii nara­
sta fala atlantyckiego terroru. Oto ‘ostatnio
rada miejska Liverpoolu plie zezwoliła miej­
scowej organizacji partii komunistycznej na

urządzenie wiecu, na którym miał przemawiać
sekretarz generalny Komunistycznej Partii W.
Brytanii — Harry Pollitt. Należy więc ocze­
kiwać, że wkrótce rozpocznie pracę w Londy­
nie komisja dla badania działalności anły-
amerykatfekiej.

WALKA TRWA

W Warszawie zapądł -wyrok na,przywód­
ców szpieg,owsko-dywersyjnej organiza­

cji działającej w Wojsku Polskim. Oskarżeni-
pozostawał5 w ścisłym toantaitocie z ambasada­
mi: amerykańską i brytyjską. Do tych amba­
sad prowadziły tak zwane „drogi krótkie",
jak nazywali w szpiegowskim żargonie szyb­
ki kontakt. W Bukareszcie odbył się podobny
proces. Na zlecenie poselstwa brytyjskiego
banda b. obszarników, b. zawodowych ofice­
rów faszystowskiego reżimu przedwojennego,
b. fabrykantów starała się przeniknąć do apa­
ratu państwowego. Jeden z oskarżonych Ro-
manescu, sprawując w r. 1946 funkcje szefa
lotnictwa rumuńskiego, dostarczał informacji
dyplomacie angielBkiemu, Bowdenowi,

Kraje demokracji ludowej, znienawidzone
przez imperialistów za umiłowanie wolności
i pokoju, są narażane na krecią robotę wroga
klasowego, sprzymierzonego z imperializmem.
Najskuteczniejszą bronią przeciw spiskowej,

dy“. „Co się więc istaniie — aąpyituje dalej
Midletton — gdy ci młodzi ludzie zostaną
przywódcami partii?" Francuska reakcyjna
agencja AFP nawołuje Ziachód, „by jak naj-
poważniej zastanowił się nad lekcją, jaką sta­
nowią wydarzania w Berlinie". Berliński ko-
respcndarit „Le Monde" 6tw!for<fea: „Najbar­
dziej uderzające jest w jakim/stopniu, w Niem­
czech Wschednich udało się wykorzenić tra­
dycyjny nacjcnalizm, który rozkwita swobod­
nie w Trizonii".

2uiiiltonowa rzesza miłującej pokój młó-
dzieży zebrana w Berlinie dato więc wiele
do' myślenia reakcyjnym dzienniikarzcm, tym
zawodowcom kłemstwa. Nie szkodziłoby aby
zastanowił się nad wymową zjazdu berlińskie­
go także i prezydent Trpman, który zdążył
w kilkanaście, godzin po otrzymaniu propozy­
cji. radzieckiej zawarcia paktu 5 mocarstw,
odrzucić ją w trybie, można powiedzieć .jprzy-
spieszonym".

OBROŻA FASZYSTOWSKA
DLA ZACHODNIEJ EUROPY .

____

. . . .

Pan Tiuman jednak konsekwentnie dąży do szpiegowskiej, dywersyjnej robocie wroga jest
nałożenia obroży faezvznw krajom satelic- stała, wyostrzona, rewolucyjna czujność Na-

kim USA. We Francji, żgodpio 7. amerykań- kaz ten obowiąmje w kańdymi krają bwniją-

*
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J?OS.V4 GIGANTYCZNE BUDOWLE WIELKIEGO

Nr 222 (896)

Budowa Siłowni w Jaworznie II, jednej z największych
inwestycji Planu 6-letniego, postępuje szybko naprzód. Na

tdjęgiu.: fragment budowy.

Drogi rozwoju gospodarczego wsi

Sprawne przeprowadzenie skupu aboża na nowych zasa­
dach, sprecyzowanych w ostatnim dekrecie rządowym,
będzie dalszym krokiem na drodze doskonalenia na­
szej gospodarki, umacniania sojuszu robotniczo-chłop­

skiego, zacieśniania więzi ekonomicznej między miastem

i\ W chwili gdy Partia i Rząd stawiają przed masami chłop­
skimi zadanie planowego i terminowego wypełnienia ich pa­
triotycznego obowiązku wobec państwa i klasy robotniczej,
warto ząstenowić się nad głębokimi przemianami gospodar­
czymi i społecznymi, jakie zaszły na wsi w Polsce Ludowej,
warto uświadomić sobie, co przyniósł pracującej wsi sojusz
rcbotnlczo-chlopski. co dała
7 rat swego istnienia.

jej władza ludowa w ciągu

CAP fot. Baranowski?

Reforma rolna
i odbudowa wsi

Najważniejszym I stanowią­
cym fundament dalszych
przemian na wsi, aktem wła­

dzy ludowej był dekret o re-

fórmie rolnej oraz oddłużenie
gospodarstw. Ponad 5 milio­
nów ha ziemi obszaraiczej i

poniemieckiej przeszła w ręce
robotników rolnych oraz mało
i średniorolnych chłopów. Jed­
nocześnie zlikwidowano wielki

ciężar długów, dławiących
pracującą wieś w Polsce cb-

ezarniczo-kapitaliBtyeznej.
Państwo ludowe w latach

1945—49 odbudowało 222

tys. zagród oraz pomogło w

odbudowie dafezych z górą
200 tys. zagród. Ponad 400

tys. rodzin chłopskich więc
odzyskało nie tylko utracony
w działaniach wojennych dach
nad głową, lecz także warsztat

produkcyjny 'z budynkami go­
spodarskimi, narzędziami i in­
wentarzem.

roku w porównaniu z r. 1946

mieliśmy już o 63 proc, wię­
cej koni, o 83 proc, więcej
bydła oraz owiec przeszło
3-krotn.ie, a trzody chlewnej
4-krotnie więcej.

Wzrost produkcji
rolnej

rT'ak więc mądra dalekowzro-
czna polityka gospodarcza

władzy ludowej, oraz wysiłek
najszerszych mas chłopskich
doprowadził do tego, że nasza

produkcja rolna na 1 miesz­
kańca Polski jest już w bieżą­
cym roku o 42 proc, większa
niż w r. 1938. Dzięki silnej
redukcji ogromnego w Polsce

sanacyjnej przeludnienia wsi,
jeszcze szybciej wzrosła pro­
dukcja rolna przypadająca na

każdego zatrudnionego w rol­
nictwie. Była ona już w r.

1949 o 43 proc, większa niż
w r. 1937 i wzrasta nadal.

Świadczy to dobitnie o wyda­
tnej poprawie sytuacji mate­
rialnej pracującego chłopstwa
w porównaniu z okresem

przedwojennym. Świadczą o

H© ©ner?
na Ma-

znajduje
PRSS w

kięrownifc

Tp Chrzanowie
'

łym Rynku
gię sklep żelazny
go.

W tym sklepie
— człowiek że do rany przy
łóż. I serce ma czule.
■Przyszły raz do sklepu

ob. Landach i ob. Obroko­
wa kupić balię. Jedna już
swoją wzięta, druga dale.
100 zł i czekała na resztę
oraz balię, gdy do sklepu
weszła Ona!

Serce kierownika zatrze­
potało jak ptak — to ona,

poznał te oczy. Jedno z nich

patrzy na balię, ostatnią,
którą ma otrzymać ob. Lan-

dochowa, a drugie znasza-

co na kierowniku. On zro­
zumiał natychmiast niemi/

wyrzut w spojrzeniu ocze­
kiwanej. Rzucił a pogardą
jO1' zt pod nagi ob. Ląn-

■doah, chwycił zą.balię i
. dał cenny przedmiot w. Jej

ręce.
Ach te ręce — jakże czę­

sto wyciągały się, ku. ■niemą
przez tylne drzwi sklepu.
Dawał jeszcze, co miał naj-
cetwiejszego. Najba rdziej
poszukiwany towar.

I teraz czul, iż dłużej nie

jest w stanie ukrywać spo­
czywającej na dnie czułego
serca tajemnicy. Z ust je­
go wionął szept:

— Garnki emaliowane

przyszli a. pani sic pętasz
, hiewiadopio gdzie?

— No to jah,.
— Dzisiaj pod tywymi

drzwiami jak zawsze.

Odeszła
tajemnicę

■nile długo
wąć oczu

postaci.
Znajomej nie tylko jewu,

ale także i nam, z każdego
ogonka po tekstylia, po
pończochy itd.

A kierownik stał chwilę
patrząc poczem szepnął w

zadumie:
— Jeszcze ozłowieka wy­

sypie kiedy, cholera jasna
— i wrócił do swoich zwy­
kłych (a może niezwy­
kłych?) zajęć.

Subiekci zaś, którzy ob­
serwowali nastrojową sce­
nę z zapartym tchem, dziś,
już poczynili niezłe postę­
py, jeżeli chodzi o nailado-

wąnie ab. kierownika.
Bo zawsze najlepiej dzia­

ła metoda poglacdowa.
Tylko, że w tym wypad­

ku nie Wydział Oświaty bę
dzie interesował się nie­
zwykłym talentem pedago­
gicznym ob. kierownika.

Nasz korespondent propo
nuje, żeby raczej odpowied­
nie- władze Powszechnej
Robotniczej Spółdzielni Spo
żywców w Chrzanowie,

Przychylamy się do pro­
pozycji korespondenta.

T. Jan.

unosząc ze sobą
i balię. Kierow­
nic mógł oder-
od jej znajomej

Polityka gospodarcza
Polski Ludowej

zabezpiecza interesy
chłopa pracującego
p olityka gospodarcza Pojąki
■ Ludowej ętworzyła podsta­
wy stałej peprawy warunków

bytu mes chłopskich. Wyraża
się to przede wszystk-im w zli­
kwidowaniu stale rosnącej w

Polsce rniędzywejonnej rozpię­
tości między cenami artykułów
rclnych, a cenami artykułów
przemysłowych, w roku 1931

-np, ceny artykułów rolnych
spadły w porównaniu z r.

1928 prawie o 47 proc. W

tym samym czasie ceny arty­
kułów przemysłowych spadły
tylko o 12 proc., b ceny arty­
kułów przemysłowych skarte-

Iizowanych wzrosły o 7 'proc.
Był to przejaw brutalnego wy­
zysku kapitalistów w stosunku
do mas chłopskich, spychar
nych dosłownie na dno nędzy.
W Polsce Ludowej państwo
mstaliło ceny płodów rc-lnych
na poziomie zapewniającym
całkowitą opłacalność gospo­
darstw- Stałość tych cen oraz

kontraktacja uwalniają pracu­
jących chłopów od wyzysku
ze strony spekulantów i pośre­
dników, zapewniają im zbyt
oraz gwarantują dodatkowe

korzyści w postaci premii, za­
liczek, ulg podatkowych, pier­
wszeństwa przy nabywaniu nie

których deficytowych towarów

przemysłowych itp.
Władza ludowa udziela

wszechstronnej pomocy mało i

średniorolnym chłopom w

dźwiganiu rolnictwa na wyż­
szy poziom, w podnoszeniu wy­
dajności ich gospodarstw. Ro­
śnie wciąż zaopatrzenie wsi w

maszyny rolnicze i nawozy
sztuczne, których zużycie na 1
ha zasiewów było w r. 1949
o 139 p-roę. większe, niż w o-

statoini roku przed wojną, a w

roku ubiegłym wzrosło jeszcze
w porównaniu z r. 1949 o

26—136 proc, w zależności od

rodzaju nawozu. Rosną dosta­
wy ziarna siewnego, rosną
kredyty państwowe dla mało
i średniorolnych chłopów (w
r, 1950 — 563 mil, zł), rośnie

wyposażenie rolnictwa w trak- tym również inne dane. Oto

np. średnie spożycie pszenicy
na głowę ludności rolniczej,
wzrosłoz43kgwr.1938do
52fagwr. 1950,żyta—ze
175 kg do 193 kg ora? mięsa
wieprzowego i wolowego Z

13,7 kg do 19,1 kg. Wzrasta
również z roku na rej< zaopa­
trzenie pracujących chłopów
w artykuły przemysłowe. W

r. 1950 np. przemysł dostar­
czył wel tkanin bavzełnianyc’i
i jedwabnych o 50 proc., weł­
nianych o 37 proc., ubrań mę­
skich o 106 proc., obuwia skó­
rzanego o 83 proc.i mydła do

prania o 60 proc., fajansu sto­
łowego o 86 proc., krzeseł o

455 proc, więcej niż w r.

1949.

tory, których w roku bież,
pracuję na polach chłopskich,
państwowych i spółdzielczych
80.4 tys. (w przeliczeniu na

15-konne), ac-śnie zakres robót

melioracyjnych, na które w

roku ubiegłym państwo wyda­
ło 13.0 milionów zł, upowsze­
chnia się stosowanie nowocze­
snych, radzieckich metod u-

prąwy ziemi. x

Te poważne wysiłki państwa
oraz pracującego chłopstwa
doprowadziły do wzrostu plo­
nów z ha: w pszenicy z 11,9
qwr.1938do12,3flwr.
1949, w życie z 11,2 q do
13,1 q, w owsie z 11,4 do
13,1 q, w jęczmieniu z 11,8
do 12,2 q. W roku ubiegłym
nastąpił dalszy wzrost plonów
z ha w porównaniu z r. 1949.

Nie mniejszą pomoc okazu­
je państwo ludowe w rozwija­
niu produkcji hodowlanej. Do­
starczanie na dogodnych wa­
runkach w pierwszym okresie

powojennym
najbardziej
bydła i koni,
pasze, realizacja akcji H, u-

stalenie korzystnych cen na

żywiec,- opieka weterynaryjna,
ustalenie ostatnio cen prosiąt
oraz prowadzona na wielką
skalę akcja kontraktacji trzo­
dy chlewnej -— oto formy po­
mocy państwowej w dziedzi­
nie rozwoju gospodarki hodo­
wlanej. W końcu ubiegłego

gospodarstwom
poszkodowanym

zaopatrzenie w

Wieś polska
w marszu naprzód

Z',ała polityka gospodarcza
'-'rządu ludowego, klasowa

polityka podatkowa i kredyto­
wa, ustawą o pomocy sąsiedz­
kiej, pomoc przednówkowa
państwa, kontraktacja oraz

szeroka sieć fgminnyclł spół­
dzielni na wsi mają m. in. na

celu ochronę biednego i śred­
niorolnego chłopa przed wyzy­
skiem ze strony kułaka. Jed­
nakże całkowita likwidacja
wyzysku na wsi możliwa jest
tylko na wskazanej pracujące­
mu chłopstwu przez Polską
Zjednoczoną Partię Robotniczą

drodze dobrowolnego prze­
kształcania gospodarki drob-

n<;-towarowej na zespołową,
socjalistyczną gospodarkę rol­
ną. PZPR i ZSL przygotowują
najszersze masy chłopskie do

pójścia tą drogą. Na drogę tę
wstąpiły już dziesiątki tysięcy
Pilskich chłopów’, którzy prze­
konali się. że tylko w warun­
kach wielkiej, zespołowej go­
spodarki rolgej możliwe jest
znacznie lepsze niż dotychczas
wykorzystanie nowoczesnych,
wydajnych środków produkcji,
a więc- i wydatne zwiększenie
wydajności gospodarstw rol­
nych.

Potężny .rozwój przemysłu
w Polsce Ludowej odbił się
na sytuacji gospodarczej wsi
nie tylko bezpośrednio, przez
znacznie lepsze zaopatrzenie.
wsi w artykuły przemysłowe,
produkcyjne -i konsumcyjne,
ale i pośrednio przez wchło­
nięcie dużej ilości nadmiaru
ludzi ze wsi. Dzięki temu małe
i średnie gospodarstwa zabez­
pieczone 6ą przed podziałem
między wszystkie dzieci gospo­
darza, przed powstawaniem w

tern sposób gospodarstw 'karło­
watych, niezdolnych do samo­
dzielnego istnienia i do wyży­
wienia rodziny.

Jednakże wszyisifcie prze­
miany ekonomiczne nie dają
jeszcze całego obrazu olbrzy­
miego' postępu i rozwoju wsi
w Polsce Ludowej. Obok bo­
wiem wielkich przemian go­
spodarczych wieś pafeka prze­
żywa pod -rządami ludu głębo­
kie .przemiany kulturalne, o-

światowe, społeczne i socjal­
ne.

Przemiany te są utrwalane,
pogłębiane, rozszerzane i u-

macniane zgodnie z założenia­
mi Planu 6-łetniego, Pomaga­
ją w tym oczywiście sami

chłopi przez realizację zadań

politycznych i gcspcdarczych,
jakie. stawia przed nimi pań­
stwo ludowe. Toteż sprawne,
terminowe i całkowite wypeł­
nienie obowiązków, wynikają­
cych z dekretu o planowym
skupie zboża, leży w dobrze

zrozumianym interesie samych
chłopów, stanowi jeden z wa­
runków umożliwiających dal­
szy rozwój ich zdobyczy w

dziedzinie podnoszenia mate­
rialnego i kulturalnego pozio­
mu życia mas chłopskich.

J. F. Ch.

. ZSRR

Nasze ektpi# koniroine meldują

Sprawniej zorganizowane omłoty
ułałwig chłopom przedterminową sprzedaż zboża!

dzie Zagórzany pawstają przer
wy w omtotach dochodzące do
2 dni; 2) mimo zbyt słabej ob­
sady młocarń w niektórych
gromadach, jak np. w Kuni­
cach, z całą btorokratyczną
nięfrarobliwością wyznaczono
dla nich wczesne terminy do­
stawy, a nic ni© zrobiono by
umożliwić tamtejszym chłopom
przyspieszenie młocki; chło­
pom w grom. Zręczyce przy
'zaplanowaniu odstawy na 22

bm„ w ogóle dotąd młocami
nie dostarczono! Oto przykłady
błędów w pracy ®RN, ZOG
ZSCh i SOM w gminie Gdów
— trzeba ze szczebla powiato­
wego dopilnować rychłego ieh
nadrobienia, zarówito tanu jak
i w Pcimiu!

Otrzymaliśmy aBńw szereg
korespondencji donoszących o

przedterminowych i ponadpla-
npwych sprzedażach dokony­

wanych przez pracujących
chłopów, jak z Wiśniowej (ma­
łorolne J. PĄJER', Kozłowa
(T. ZIMNY, W. SUŁA), Przy­
sieki (J. MARTYNOW), Przy-
bygławic (A. TASEK), Łętko­
wic (S. LACH), Kleczy Górnej
(A. HERNAS), Stryszowa (R,
ZAWIŁA), Mszany Dolnej (A.
FLANKA), Milówki (li. CIU-
SKA), Ujsolów (R. KOŚCIÓ­
ŁEK) i in. Dopisując te fakty
do setek innych, apelujemy do

aktywu powiatów i gmin, o do­
łożenie wysiłków, by łańcuch
takich przykładów nie przery­
wał Się, by wżbogacał ąię o co-

raiz to nowe ogniwa. Zależy to
od zapewnienia chłopom tech­
nicznych możliwości zrealizo­
wania j|jeh zamierzeń przedter­
minowej cprzedąży i od nie«

uatannej pracy uświadamiają­
cej i agkatorskiej, od wląści-
wie prowadzojjej akcji maso-

wo-polMye«reg wokół planowe­
go skupu.

Zestawienia sporządzone
według ostatnich meldun­
ków wysunęły na czoło w

pianowym skupie powiat d ą b-
rowski. Dąbrowskie

dobrze ,,idzie w planie", rea­
lizowanie z nadwyżką planów
okresowych opiera się tarn nie
ną ,,wyskokach" poszczegól­
nych gmin, lecz na równym
nasileniu sprzedaży niemal na

całym terenie tego powiaut.
Poza słabszym nieco Żabnem,
inne gminy a więc Dąbrowa-
Miasto, Dąhrowa-Wieś, Grębo­
szów, Otfinów, Radgoszcz,
Szczucin — wykazują tempo
zgodne z planem, a nawet w

stosunku do niego przyspieszo­
ne. Z Innych powiatów, nadal
stoi na jednym z przodujących
miejsc paw. krakowski,
wybija się również powiat
chrzanowski i o

święcimsk!. Szereg
gmin w naszym województwie
wykonało już całkowicie plan
na 6ierpień (np. Gromnik w

pow. tarnowskim), a nawet
znacznie go przekroczyło (np.
Chełmek w pow. chrzanow­
skim).

Początkowo dobre wyniki
wykazujący powiat olku­
ski, ostatnio wolniej postę­
pował w pjanowym skupie, co

stoi niewątpliwie w związku
m. in. z dużymi niedomagania­
mi akcji omłotowej w tym po­
wiecie. Nasz korespondent J.
BIERONSKI pisze ze Sławko­
wa, jż tamtejsi chłopi mają po­
ważne trudności ze zrealizowa­
niem swego zobowiązania —

cąrń aż do Nowego Sącza, sko­
ro można było iskorzyfitąć z

pomocy Fabryki Drutu i Gwoź
dzi w Sławkowie, której robot­
nicy — jak piszS korespondent
—

.. chętnie i szybko byliby
przeprowadzili tę naprawę. O-
becnie należy natychmiast spo
wodować ukończenie remontu
sławkowskich młocarń przez
TOR! O bardzo poważnych
niedociągnięciach w ek&ji o-

miciowej, stwierdzonych nad­
to przez paszą ekipę kontrolną
w Kidowie i Szycach Kidow-

skich, napiszemy osobno. Po­
wiatowa komisja omłotowa w

Olkuszu winna dołożyć wysił­
ków, by zwalczyć istniejące na

terenie tego powiatu trudności
i braki!

Winna również ożywić wą
działalność powiatowa i gmin­
na komisje omłotowe w pow.
myślenickim. Nasz ko­
respondent W. DRUZGAŁA

pisze z Pcimia: „W naszej
gminie nie tylko gospodarze,
którzy otrzymali zawiadomie­
nia o planowej sprzedaży, jak
S, Niedośpiał i inni, ale i ma­
łorolni, którym z powodu zbyt
małego obszaru gruntu takich
zobowiązań nie doręczono, jak
M. Gellner lub A. Piguła, mó­
wią, że pragną jak najszybciej
sprzedać państwu zbywające
zboże. Ale nikt nie zajął się
tym, by motory i młocarnie

prywatne zostały objęte pla­
nem akcji i by nie pobierano
za ich wypożyczenie cen wygó-

wykonanią planu sprzedaży do rowanych“, -

30 bm. — z powodu niewyre-
montowania do tej pory 2 mło­
carń SOM-u. Winę tego pono­
si obecnie warsztat TOR-u w

Nowym Sączu, ąle niezależnie
od tego błędem ze strony in­
struktora SOM przy PZGS w

Ofciszn było wysyłanie mb>

Natomiast w

gminie Gdów stwierdziliśmy
innego rodzaju brafci: 1) Oie

zorganiapwano tam pogotowia
naprawczego (uczynić to wszę­
dzie nakazuje m, id- mjoeśś
wobec możliwości słf-odnicfr m

ze strony wroga klaaowegt*,
bratkiem czego np. w giw-a-

‘prsued akcją przewozów j&ai&tttitfck

Pięciodniowe operatywne planowanie
przewozów kolejowych

usprawni pracą PKP
puszczeniach tylko pozwoli
naszemu kolejnictwu wywią­
zać się z trudnego zadania, —

100-prceen - o-wago wykonania
tegorocznych przewozów je-

fCli.

enci PKP winni wroeu-

ż§ w toczącej etę bit-

o transport

6-letnjego
znacznie

ubiegłym.
6-le«tniego

Szybkie tempo rozwoju na­
szej gospodarki narodowej-

stawia przed transportem w o-

góte a przed kclejnictwam w

eeczegótoości, nowe, doniesie

zadania. Szczególnie ważne są

te zadania w zbliżającym się
okresie, -ponieważ największą
ilość przewozów notuje kolej
W jesieni.

Tegoroczne przewozy je-
siesine. a więc przewozy w dru

gim roku realizacji zadań gi­
gantycznego Planu

będą niewątpliwie
większe niż w roku

Z założenia Planu

wynika, że masa towarowa w

tym okresie wzrośnie niew.spół
miernie w stosunku do ilości

wagonów towarowych. Wobec

takiego etanu rzeczy wszelkie

wysiłki tak PKP jak i jej
‘klientów winny iść w kierun­
ku stałego opracowywania wła­
ściwych planów przewozo­
wych. Wynikiem zrozumienia

potrzeby pogłębienia planowa­
nia przewozów jest powołanie
na podstowiie uchwały Rządu
Departamentów Działów i Re­
feratów Transportowych, oraz

wprowadzenie z dniem 1 sier­
pnia br. pięciodniowego plano­
wania operatywnego na szcze­
blu stacji i oddziałów, co po­
ważnie wpłynie na usprawnie­
nie pracy klientów i pózwoli
kolei uruchomić rezerwy mar­
nowane dotychczas przez fał­
szywe planowanie przewozów
ze strony poszczególnych klien

tów. Dla opracowania racjonal
nego planu przewozów kolejo­
wych

' konieczna jest
rrtość

znajo
na&tępujących elemen­

tów: a) co się będzie przewo­
ziło, b) ile, c) skąd — dokąd,
d) kjedy. Odpowiedzi na te

pytania winien udzielać nadaw

ca, każdy na swoim szczeblu.

Tego- rodzaju planowanie prze­
wozów oparte na przesłankach
gospodarczych a nie na przy-

eien::
t

Ki
mieć
wie o transport im właśnie

przypada decydująca rola. Do­
świadczenia Związku Radziec­
kiego na tym odcinku pokazu­
ją nam. że sprawę tę można

należycie rozwiązać. W ZSRR
nie odczuwa się Obecnie braku

WUgonów, ponieważ wszystkie
przewozy są odpowiednio roz­
planowane, a klienci ich kieru­
ją się dyscypliną przewozową
w zakresie marszrutyzacji, ka­
lendarzowego, grupowego oraz

kierunkowego ładowania,
U nas niestety częste eą je­

szcze wypadki świadczące o

braku zrozumienia dla tak wa­
żnego zagadnienia, jak plano­
wanie przewozów kolejowych.
I tak

Dyrekcji Okręgowej Kolei

Państwowych Kraków, w kie­
runku skoordynowania pracy
pomiędzy klientem a koleją,
ciągle jeszcze notowane są wy­
padki braku jakiejkolwiek pla
nowości w tym kierunku, albo

wręcz nadużywania kolejnic­
twa przez dokonywanie' prze­
wozów na krótkich odległo­
ściach.

I tak np. do niedawna jesz­
cze Zakłady Przemysłu Elek­
trotechnicznego w Krakowie-
Plaszowto wysyłały przesyłki
wagonowe do stacji Kraków-
Wisla dla swej placówki mie­
szczącej się w Kraków;ę-Pod-
górzu. Dla wyjaśnienia dodać

trzeba, że odległość tej pla­
cówki od stacji Kraków-Wisla

nie różni eię Wiele od odległo-
tci dzielącej ją od samej wy­
twórni. Dalej. Zakład ,,Ory-
za“ w Płaszowie załadował

swego czasu przesyłkę wago­
nową dla PGS w Krakowie...

Tego rodzinju posunięcia u-

środniają — rzecz jasnn —

pracę naszego kolejnictwa, a

tym samym hamują realizację

np. pomimo wysiłków
Okręgowej

zadań transportów w Planie
6-1-etoim.

Chcąc należycie zorganizo­
wać szybki przerzut masy to­
warowej DOKP musi być na

czas zorientowana co do kie­
runków zgłaszanych ładunków.

Dlatego też operatywne plany
5-dniowe posiadają dla PKP

znaczenie zasadnicze. Słuszne

zatem jest, że kolej powołu­
jąc się na uchwałę rządu bę­
dzie kategorycznie żądać peł­
nego respektowania tego za­
rządzenia.

I tu właśnie stoi przed ak­
tywem partyjnym i związko­
wym przedsiębiorstw' korzysta­
jących z usług PKP ważne za­
danie doplłnowaoia dokładne­
go planowania przewozów ko­
lejowych. Stoimy u progu

przewozów jesiennych, trzeba

Więc (zmobilizować wszystkie
wysiłki w kierunku pełnego
ich wykonania.

Na zakończenie nadmienić

tu trzeba, że walka o pełne
zrealizowanie przewozów je­
siennych ściśle'wiąże się rów­
nież z tzw. walką o „zdrowy
wagon". W związku z tym już
od 1 czerwca br. dokonuje się
odroczeń rewizji wobec wago­
nów, których stan na to po­
zwala. I tak np. w czerwcu br.

odroczono na terenie krakow­
skiej dyrekcji kolejowej 441

wagonów a w lipcu br. 556

wagonów towarowych zdat­
nych do dalszej służby w ru­
chu bez rewizji czyli remontu.

Widzimy więc, że kolejarze
robią wszystko, by sprostać
czekającym trudnościom na od

cinku przewozów jesjpnnych.
Trzeba im pomóc. Trzebą wre­
szcie skończyć z biurokratycz­
ną opieszałością w planowaniu
transportu. Realizacja uchwały
Rządu o pięciodniowym opera­
tywnym* planowaniu przewo­
zów kolejowych Uanowić *bę-1
dzie dalszy ważny krok w rea-

_

I

Hzacji Planu 6-letniego.

Wzbudzić we wszystkich robotnikach

poczucie odpowiedzialności
za wykonanie frtartu

A | yśl o zorganizowaniu zespołowej pracy o^chan.-fl-

sklej powstała w oddziale mikromierzy fabryki ..Ka-
libr" w 1946 reku. Bodźcem do lego było wystąpienie
Wasyla MATROSGWA, brygadzisty krojczych merktow-
skifej fabryki obuwia „KOMUNA PARYSKA", k>rv

proponował ułożenie planów przy w prowadzani u stacha-
nowskich metod pracy. Projekt ten miał na celu, podcią­
gnięcie w sposób organizowany poszczególnych pocosts-
jących w tyle j’&bctnjków do poziomu .przodujących.
Lecz organizacja zespołowej pracy śtachaiiowskacj szła

dalej; .zadaniem jej miało Kyć podciągnięcie -do poziomu,
.przodujących nie tylko poszczególnych poztsstającycjń
w tyle robotników, lecz całych działów wytwórczymi.
Sprawa ta wymagała mobilizacji i połączenia wysiłk/iw
całego zespołu, codziennej pracy nad ludźmi i niewńan-

nego doskonalenia urządzeń technicznych 1 onganlfcacji
produkcja.

" K
O Ile osiągnięcie indywidualnego rekordu zależy głów­

nie od zdolności poszczególnego robotnika, od opanowa­
nia przez niego techniki, od jego .inicjatywy, odwagi te­
chnicznej, to organizacja zespołowej pracy stachanow-

ekiej zależy już w znacznej mierze od (kierowników pro­
dukcji. Ich zadanie polega nie na zwykłym, połączeniu
sumy .wysiłków poszczególnych robotników, tecz na zor­
ganizowaniu całego procesu produkcji w taki sposób,
ażeby wszyscy robotnicy mogli pracować po stachanow-
śku. Właśnie kadry inżynierów i techników przedsiębior­
stwa obowiązane są stwarzać ten .skoordynowany, harmo­
nijny rytm, który zapewnia wysoką wydajność pracy ca­
łych zespołów. 1 tutaj dużą rolę spełniają majstrowie.

Majstrowie — to najliczniejszy zastęp kierowników

produkcji. Partia i rząd dokładnie określiły ńcłi zadania,
podniosły .ich autorytet. Rola majstra w .przemyśle ra-

dzieckim jest zupełnie inna niż rola majstra w przedsię-
btorstwach kapitalistycznych.

W przedsiębiorstwie kapitałifitycznym — to sługa fa­
brykanta: kapitalista każę mu wyciskać z robotnika,
wszystkie soki. Dlatego też robotaicy w p.rz.edsiębtor-
sfcwach kapitalistycznych słusznie uważają majstrów za

swych wrogów i nienawidzą ich.

Inaczej przedstawia się sprawa <w fabrykach radziec­
kich. Tutaj majster jest pierwszym przedstawicielem kie­
rownictwa fabryki. Zadaniem jego jest' zapewnić wyko­
nanie iplanó.w przy najmniejszym nakładzie pracy i zu­
życiu materiałów, w czym zainteresowany jest każdy ro­
botnik przedsiębiorstwa socjalistycznego. Majster obo­
wiązany jest ułatwiać pracę, racjonalizować metody pro­
dukcji, starać się o wzrost wydajności pracy i zwięfcae-
nie- zarobków robotnika.

Majster radziecki — organizator i wychowawca robot­
ników — służy ludowi. W warunkach radzieckich w«

wzajemnym stosunku robotnika do majstra nie ma i nie
może tóyć żadnych przeciwieństw, ponieważ pracują oni

dla wspólnego celu.
Ta wspólność celu stwarza sprzyjające warunki dla or­

ganizacji zespołowej pracy stachanowskiej. W szczegól­
ności doświadczenia stachanowskiago cddziiału. raikromie-

rzy fabryki „Kalibr" świadczą o tym wymownie.
W 1946 roku zostałem mianowany starszym majstrem

oddziału mechanicznej obróbki części mikremierzy. Wte­
dy, jak wiadomo, naród nasz przystąpił do realizowania

powojennej pięciolatki stalinowskiej —• potężnego pro­
gramu odbudowy S dalszego rozwoju gospodarki narodo­
wej ZSRR, . .

W powojennej pięciolatc e przed przemysłem narzędao
wyjn, a w szczególności przed fabryką „Kalibr" posta­
wiono .poważne zadania. Aby zaspokoić rosnące potrzeby
przemyciu budowy maszyn oraz innych gałęzi przemysłu,
należało jak najbardziej zwiększyć produkcję narzędzi
i (przyrządów mierniczych, podnieść znacznie ich jakość,
zmniejszyć koszty własne. Produkcję mikromlarzy na

przykład należało do końca 1946 roku zwiększyć trzy--
kroinie. A tymczasem oddział, który je produkował, cą
miesiąc nie wykonywał planu.

Jaka była tego przyczyna? Po zaznajomieniu się
z pracą oddziału nie trudno było cdpowiedzieć na to py­
tanie. Oddział nie pracował w s-pcsó.b skoordynowany,
poetom techniczny pracowników był niski. Obok deświad-

czonych robctoików-fitachanowców na oddziale tym pra­
cowali robotnicy, którzy niedawno przyszli do fabryki,
nie gnali konstrukcji obrabiarek, nie ,potrafili Jeszcze
samodzielnie usuwać drobnych defektów i rnusieh za każ­
dym razem korzystać z pomocy majstra łub mechanika.

Robotnicy nie posiadali przydzielonych obrabiarek, nie

byili na czas zaopatrywani w półfabrykaty i narzędzia.
Oczywiste było, że wykonanie planu osiągnąć można

tylko przez gruntowną zmianę organizacji pracy. Nale­
żało prawidłowo rozmieścić siły, wciągnąć do aktywne­
go udziału w życiu fabryki całą załogę, poważnie zao­
piekować się chłopcami i dziewczętami, którzy róe opa­
nowali jeszcze należycie swego zawodu, zespolić ludzi,
wzbudzić we wszystkich poczucia odpcwiedzialności za

wykonanie planu.
Wtedy właśnie powstała na naszym oddziale myśl zor­

ganizowania zespołowej pracy stachanc-wskiej. Było ja­
sne, że bez tego nie można będzie potroić Mości pro­
dukcji. Poszczególne osiągnięcia rekcedzlstów, nawet
bardzo znaczne i poważne, nie zapewnią wykonania pla­
nu. Samo życie i potrzeby gospodarcze dyktowały ko-
n>ieczność. takiej organizacji pracy, która by zapewniła
zespołowe osiągnięcia stachancwskie. Trzeba było po­
dwoić i potroić wydajność pracy wszystkich robotników

całego działu i każdego z nich oddzielnie.
0.d.n.

Wytnij i zachowaj!

Robotnicy Zakładów Wytwórczych Aparatury Ośw’etlenio-

wej T—11, którzy podjęli licz ns. .? bowtązamu, dla uczczenia
Święta Odrodzenia i Zlotu Młodych Bojowników o Pokój w

Berlinie ż dumą zameldowali o wykonaniu., a nawet w wielu.
wypadkach o przekroczeniu swych zobowiązań. Na zdjęciu:
ZMP-owiec Zbigniew Klingbaj l przekroczył swoje zobowiąza­
nie dla uczczenia III Światowo go Zlotu Młodych Bojowników
o Pokój — podniesienia produkcji ze 180 proc, na 185 proc.,

osiągająfl średnio 200 proc, normy
CAF — fot. St, Wdo-wtnsŁi
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pływaczka Dobra­
■nirusska wykazała w Berlinie
bardzo dobrą formę, uzyskując
szereg sukcesów. Ostatnio w to­
warzyskich zawodach pływa­
ckich Dobranowska ustanowiła
nowy rekord Polski na 200 m

. st. motylkowym — 3,14,3 min.

Koszykarze rumuńscy
w Polsce

' Warszawa. 23 bm. w drodze
.powrotnej z Berlina przybędą■do Polski rumuńskie ekipy ko-
'Hrykówki męskiej i żeńskiej.
Drużyny rumuńskie rozegrają
26 bm. w Warszawie zawody
z zespołami polskimi.

Mecze odbędą się na kor­
tach. CWKS o godz. 17. Skła­
dy drużyn polskich oparte bę­
dą na zespołach, które brały

■udział na turniejach w Berli­
nie.

Pwhar Juniorów ZSRR
w piłce nożnej

MOSKWA. W trzech gru­
pach zakończyły się półfinały
pucharu ZSRR piłkarskich
drużyn juniorów. Do finału
zakwalifikowały się po 2 dru­
żyny z każdej grupy. Są to re­
prezentacje Moskwy, Gruzji,
Armenii, Ukrainy, Estonii i
Uzbekistanu.

W grupie I reprezentacja
Moskwy zajęła pierwsze miej­
sce, wygrywając wszystkie
mecze: z Ukrainą 4:0, z Moł­
dawią 8:0 i z Leningradem
3d.

Również bez porażki zajęła
T miejsce w swojej grupie re-

•prezentacja Gruzji.

Sukcesy polskich lekkoatletów i pływaków
w zawodach międzynarodowych w Berlinie

przekroczeniu 3,50 próbował
skoków dopiero na* 3.90. Pró-

BERL4N
18 bm. na stadionie Can-

_____ ___r____

tianstrasse w Berlinie odby- by nie udały się.
ly się międzynarodowe zawo­
dy lekkoatletyczne z udzia­
łem reprezentantów Polski,
CSR, Finlandii,
Francji i NRD. Zawodami ty­
mi zakończony został program
sportowy 3 Zlotu Młodych Bo­
jowników o Pokój.

Na starcie stanęło wielu
czołowych lekkoatletów Euro­
py, którzy ze względu na wiek
nie- mogli brać udziału w A-
kadęmickich Mistrzostwach
Świata. Startowali m. in. re­
kordzista świata Zatopek
(CSR), mistrz i rekordzista
Europy w pchnięciu kulą
Huseby (Islandia), jego ro­
dak sprinter Tordvalssen, Fin
Punkonon.

Zawodnicy polscy uzyskali
kilka, sukcesów
71■'

z udzia-

Islandii,

ppł.: 1) Weber (NRD)
Schirm (NRD) 11,9,

1) Husseby (Islandia;
2) Kormuth (CSR)

'r zdobywając
pierwszych miejsc.
Wyniki:
5.000 m wygrał Zatopek
czasie 14:11,6, dublując

Lewickim i Bacjgalem
w

poza
(CSR) wszystkich pozostałych'
zawodników. Lewicki był trze
ci w czasie 15:24,2.

200 m kobiet: 1) iMinicka
(Polska) 26,6; 2) Wassenberg
(NRD) 26,7,

200 m mężczyzn: 1)
czyk (Polska) 22,1, 2)
valssen (Islandia) 22,5.

Skok w dal: 1)

Staw-
Tord-

Infeld
(NRD) 7,00, 2) Bueser (NRD)
6,81, 3) Kiszka (Polska) 6,79.

3.000 m z przeszkodami:
1) Slavicek (CSR) 9:11,4, 2)
Reudny (CSR) 9:21,8. Poraż­
ka mistrza Europy Reudnego
była niespodzianka.

Skok wzwyż kobiet: 1) Me-
draćhova (CSR) 1,55, 2) Pre-
us (NRD) 1,50.

oszczep: 1) Garncarczyk
(Polska) 64,07, 2) Sidło (Pol­
ska) 62,94, 3) Vailkumala
(Finlandia) 60,18.

kula kobiet: 1) Jungrova
(CSR) 12,67, 2) Bregulanka
(Polska) 12,17,

tyczka: 1) Saka (CSR) 4,00,
2) Balcer (NRD) 3,90, 3) Wa­
żny (Polska) 3,50. Ważny po

80 m.

11,8, 2)
dysk:

48,90,
47,57.

110 m ppł.;
(CSR) 14,8, 2) Stephan (NRD)
152

400 m: 1) Mach (Polska
49,0, 2) Wuenter (NRD) 49,8,

400 m ppł.: 1) Stephan
(NRD) 55,2, 2) Fischer (NRD)
55,6.

800 m: 1) Korban (Polska;
1:54,4, 2) Donath. (NRD)
1:55,7, 3) Lewandowski (Pol­
ska) 1:56,1.

100 m 1 seria: 1) Kolev
(Bułgaria) 10,8, 2) Kiszka
(Polska) 10,8, 2 seria: 1 Tord
waldssen (Islandia) 11,0, 2)
Schneider (NRD) 11,2. Zwy­
cięzcą w tej konkurencji zo­
stał Kolev przed Kiszką.

1.500 m: 1) Kowbek (CSR)
3:56,6, 2) Braunschweig (N.
R. D.) 4:01,6.

100 m kobiet:
(Polska) 12,5, 2)
(NRD) 12,8.

Dysk kobiet:
Mt (NRD) 41,60, 2) Jungrova
(CSR) 40,35.

Skok w dal kobiet: 1) Jung-
haite (NRD) 5,45, 2) Breumer
.(NRD) 5.36, 3; Gburkówna
(Polska) 5,10.

Skok wzwyż mężczyzn: T)
Lanśky (CSR) 1,85, 2) Mayer
(NRD) 1,85.

1) Tosnar

1) Ilwicka
Wedeginte-r

1) Wieder-

Trójskok: 1) Frteter (NRD)
14.82 (rekord NRD'. 2) Dago-

rov (Bułgaria) 14,30, 3) Weto
berg (Polska) 14,13

'

Weinberg z powodu kontu­
zji skakał tylko jeden raz.

Kida; 1) Husseby (Isl.) —

16,07, 2) Kalina (CSR) 15,19,
3) Krzyżanowski (Polska) —. wodnicy polscy
14.87.

Oszczep kobiet: 1) J-ungcova
(CSR) 39,88, 2) Hcffmeteter
(NRD) 38,59.

4X100 mężczyzn: 1) Polska
(Stawczyk, Lipski, Buhl, Kisz­
ka) 42,7, - --------

“

4X100
48,6, 2)
Minnleka,
ka) 49,3.

2) NRD 42,8.
m kobiet: 1) NRD
Polska (Kuźmicka,
Boelanówna, Ilwic-

*

W dniach 16 i. 17 bm. spor­
towcom polskim w obozie w

Kartsdorf złożyli wizyty przed
stawiciele sportowców NRD,
Bułgarii i Korei.

Sportowcy Korei spędzili
blisko godzinę z naszymi za-

wodniScami, przekazując im
pozdrowienia ed eportowców-
żotoierzy koreańskich, walczą­
cych o wolność swojej ojczy­
zny. Na zakończenie wizyty
Koreańczycy wznieśli po pol­
sku okrzyk: „Niech żyje Pre­
zydent Bierut".

Polacy złożyli wizyty spor­
towcom ZSRR i Oiiin
wych. W poniedziałek
reszta polskiej ekipy
wej wraca do kraju.

*

Ludo-
20 bm.
sporto-

W zawodach pływackich ro

zegranych w Berlinie po za­
kończeniu XI Akademickich
Mistrzostw Świata Dobranow­
ska ustanowiła rekord Polski
na 200 m st. motylkowym zaj
mując pierwsze miejsce w cza

sie 3:14,3 min. Ponadto za-

odnieśli na­
stępujące zwycięstwa: Grem-
lowski na 400 m st- dow. w

czasie 4:59,9 min. i na 1500
m s-t. dow. w czasie 20:04,5
min. Dobranowska na 100 m

st. motyl. — 1:29,0 min., Jaś­
kiewicz na 200 m st. grzbiet.
— 2:40,1 min.

Dzikówna pobiła rekord
Polski na 200 m -st. dow. u-

zyskując czas 2:46,9 min.
Polka zajęła w tej konkuren­
cji czwarte miejsce za zawod­
niczkami NRD.

*

W okrężnym wyścigu ko­
larskim dookoła placu im- von

Armina wzięło udział 31 za­
wodników z 6 państw. Wyś­
cig rozegrano na dystansie
100 km (75 okrążeń). Co pięć
okrążeń były punktowane lo­
tne finisze. Z kolarzy pols­
kich najlepiej wypadł Królak,
który zdobył 12 pkt. i zajął
siódme miejsce. Czyż był 15,
a Gabrych, Liszkftwicz i Wil­
czewski wycofali się z powo­
du defektów gum.

Wyścig wygrał Stermberg
(NRD) 23 pkt., czas 2:49:19
przed Pericem (CSR) 17 pkt.
i Knezourkiem (CSR) 0 pkt.,
4) Ziegel (NRD), 5) Meister
(NRD), 6) Vesely (CSR).

Zlot Berliński
wykazał olbrzymią siłę

młodzieży walczącej o pokój
Powrót sportowców polskich z Berlina
WARSZAWA. 17 bm. przy­

była do kraju większość spor­
towców, działaczy i sędziów,
którzy uczestniczyli w XI Le­
tnich Akademickich Mistrzo­
stwach Świata w Berlinie.

Powracających witali przed
ataiwiciele władz sportowych z

sekretarzem GKKF Srzypkiein
na czele oraz liczni sportow­
cy stolicy.

Członkowie ekipy sporto­
wej z wielkim entuzjazmem
wspominają Zlot Berliński,
który był dla nich niezapo­
mnianym przeżyciem.

Zdobywca złotego medalu,
wioślarz Tomas oświadczył:

„Byłem głęboko wzru­
szony gorącym przyjęciem,
jakiego doznaliśmy ze stro-

ny młodzieży NRD. Przeja­
wy szczerej serdeczności
spotykaliśmy w Berlinie na

każdym kroku. Zlot Berliń­
ski wykazał olbrzymią siłę
milionów młodzieży w

cc o pokój".
Zdobywca brązowego

dalu w beksie •— ZMP-owiec
Brzeziński podkreślił nadzwy­
czaj serdeczną i przyjacielską
atmosferę, w jakiej odbywał
się turniej bokserski. Najlepsi
zawodnicy turnieju — bokse­
rzy ZSRR swoją wspaniałą
postawą będą dla nas najlep­
szym przykładem. Brzeziński
wspomina, że pięściarze pol­
scy byli nadzwyczaj gościnnie
przyjęci przez bokserów NRD.

wal-

mc-

Sierpień

20
Poniedziałek

Lekkoatletyczne mistrzostwa
Ludowych Zespołów Sportowych

ALEKSANDRÓW KUJAW­
SKI. Pod hasłem: „Młodzieży
łącz się w walce o pokój prze­
ciw niebezpieczeństwu nowej
wojny“ odbyły się w Aleksan­
drowie Kujawskim pierwsze
centralne lekkoatletyczne mi­
strzostwa Ludowych Zespołów
Sportowych.

W zawodach startowało 17
reprezentacji wojewódzkich —

2 meczu "Dynamo

. W Berlinie gościła światowej sławy radziecka drużyna ińłkarska. Dynamo Moskwa, która
pokonała dwukrotnie reprezentację NRD 5 :.l i 2:0. Na zdjęciu doskonały bramkarz radziecki
Chomicz przygotowuje się do obrony strzału skrzydłowego NRD — Schroetera, któremu u-

trudnią oddanie strzału obrońca radziecki Pietrow.

czą, iż do udziału w Sparta­
kiadzie dopuszczeni zostaną
jedynie zawodnicy posiadający
odznakę SPO. Ten punkt re­
gulaminu jest całkiem jasny i.

zasadniczy. Odznaka SPO jest
bowiem tą bazą, na -której o-

piera się cały nasz sport, za­
równo wyczynowy, jak 1 maso

Towarzyskie spotkania piłkarskie
Wykorzystując okres przer

wy w rozgrywkach ligowych
drużyny piłkarskie rozegrały
kilka towarzyskich spotkań.
Przyniosły
wyniki:
GWARDIA
GWARDIA

one następujące

473 zawodników w tym 152
kobiety. Najliczniejszą druży­
nę wystawiło województwo
bydgoskie — 42 zawodników.

Po złożeniu wieńców u Stóp
pomnika ku czci poległych
żołnierzy radzieckich otwar­
cia . mistrzostw dokona! wice­
przewodniczący Zarządu Głó­
wnego ZSCh poseł Jagusztyn,
który powiedział m. In.:

wiejscy, nieście
młodzieży chłops-
i zdrowie zdoby-
nprawianie spor-

WARSZAWA —

SZCZECIN 2:0
(1:0)

Drugoligowy zespół Gwar­
dii warszawskiej, pokonał w

Szczecinie tamtejszą Gwar­
dię 2:0 (1:0), zdobywając
bramki przez Cichockiego i
Jankowskiego.
STAL DZIEDZICE — GÓR­

NIK RADLIN 2:1 (1:1)
Niespodziewana porażka

pierwszoligowego Górnika z

Radlina w meczu z zespołem
śląskiej klasy wojewódzkiej
Stalą z Dziedzic.

KOLEJARZ W-wa — OGNI­
WO BIELSKO 5:1 (2:1)
Po zakończeniu obozu kon­

dycyjnego, piłkarze warszaw-

skiego Kolejarza rozegrali w

Bielsku towarzyskie spotka­
nie z tamtejszym Ogniwem,
wygrywając 5:1. We wtorek
Kolejarz grał będzie w Lipi-
nach z drugoligową Stalą w

meczu ćwierćfinałowym o Pu­
char Polski.

WŁÓKNIARZ KRAKÓW —

WŁÓKNIARZ KROSNO 4:1
(2:1)

Ligowa drużyna krakow­
skiego Włókniarza rozegrała
spotkanie z kandydatem do
drugiej ligi — Włókniarzem
Krosno, odnosząc przekony­
wujące zwycięstwo.

OWKS KRAKÓW -

BUDOWLANI OPOLE 2:2
(0:2)

TEATRY
TeaSr Miejski im. J. Słowackiego-^

nieczynny.
Stary Teatr (duża sala) (nieczynna),

(mała sala) nieczynna.
Teatr Rapsodyczny —■nieczynny.
Teatr ,, Młodego Widza” —

czynny.
Teatr ,,Groteska” — nieczynny,

KINA
Apollo: ,.Cztery serca” — godz;

16.
Sztuka: . .itzarony lotn«”, gww>

16.15, 18.15, 20.15.

Uciecha: ,,$Iub z przeez!koi3am'L'‘(a)
godz. 16, 18, 20.

Wanda: ,,Dziewczyna u żróffia.”^

godz. 16, 13, 20.
Młoda Gwardia: ,,Świniarka i pa­

stuch” — godz. 15.30, 17.30, 19.30.

Warszawa: ,,Zasadzka”, godz. lor

18, 20.

Wolność: ,,Zą cenę życia” — go­
dzina 16, 18, 20.

Chemik: „Wielka łuna", giodz. 1^
Newa Huta: },Dubrows>ki”r gedz. 18,

20.
Robotnik: „Górą dziewczęta” —>

godz. 19.

POGOTOWIA LEKARSKIE
DYŻURY: We wszystkich sag-lycłi

wypadkach 1 nagłych zachorzendacH
oraz przypadkach położniczych należy
wzywać Pogotowie Ratunkowe PCK
w Krakowie, ulica Siemiradzkiego 1,
telefon 222-22 lub 211-12. Ambulato­
rium Pogotowia Ratunkowego PCK

jest również czynne przez całą dobę.
*

DYŻURY APTEK: Rynek Cł. T3„
Stradom 2, Plac Zgody 13, Łobzow­
ska 20, 29 Listopada 17, Retoryka 14
Bronowice Małe ~ Wyspriańtótóego 4^

ni.powiedział
„Sportowcy
szeroko do
fciej radość
wane przez
tu- Przyczyńcie się do wzro­
stu liczby członków Ludowych
Zespołów Sportowych, pod­
noście .poziom

’

waszej pracy
oraz uczcie młodzież chłopską
gorącego patriotyzmu, goto­
wości ofiarnej codziennej pra­
cy w budowaniu podstaw so­
cjalizmu".

Długo- niemilknącymi okla­
skami i okrzykami „Bierut—
Stalin—Pokój" przyjęto prze­
mówienie członka LZS z Ko­
wala pow. Włocławek — Ma­
riańskiego, który oświadczył:
„Nie ulękniemy się trudów i
przeciwności na naszej dradze.
Pod przewodnictwem Prezy­
denta Bieruta dążyć będziemy
do przekształcenia Polski w

kraj ludzi zdrowych, mocnych
i radosnych — zdolnych do
ofiariej pracy dla naszej Oj­
czyzny i do zabezpieczenia
trwałego pokoju".

W pierwszym dniu mis­
trzostw rozegrano szereg eli­
minacji oraz 6 finałów.

Wyniki finałów:
Skok w dal: 1) Ratajczak

(Poznań) 6,25; 2) Skwierćzyri-
ski (Poznań) 5,96; 3) Przy­
czyna (Warszawa) 5,94.

Kule: 1) Zajączkowski
(Szczecin) 12,06; 2) Kwiatko­
wski Zb. (Bydgoszcz) 11,98;
3) Kwiatkowski E. (Bydgoszcz)
11,64.

Dysk; S) Kwiatkowski Zb.
(Bydgoszcz) 37,39; 2) Jawor­
ski- (Kielce) 36,86; 3) Borow­
ski (Poznań) 36,56.

1500 m: 1) Chromiński
(Wrocław) 4,23,6; 2) Malcze­
wski’ (Katowice) 4,26; 3)
Piechowiak (Zielona Góra)
4,26,6.

100
13,4,
13,8.

KOBIETY:
m — Milewska fW-wa)
2) Krętowna (Rzesz ów)

4,59, 2) Krogu-lecka,

Rzut granatem — 1) Moraw­
ska (Krąków) 38,96, 2) Szplan-
dowska (,W-wa) 38.70.

Skok w dal — 1) Milewska
(W-wa)
(Rzesz.) 4.44.

W drugim dniu zawodów na

mistrzostwa przybył przewod­
niczący GKKF,
cyjnie witany
ców wiejskich.

Mistrzostwa
zwycięstwem reprezentacji wo­
jewództwa bydgoskiego — 140
pkt. przed Warszawą 96 pkt.,
Katowicami 78 pkt. i Rzeszo­
wem 77 pkt.

Faruga. -owa-

przez sportow-

zakończyły się

KM ZWM WBSH
„rasM^wwzssłun''

W raidzie kolarskim „Pa­
smem Gór Świętokrzyskich"
na trasie wynoszącej ck. 120
km zwyciężył Kapiak (CWKS)
w czasie 3,31.05 godz. przed
Wójcikiem (CWKS) i Łazar-
czykiem (Włókniarz Łódź).

Krakowianin Motyka przy­
był dopiero na 10 miejscu. Ó-
gółem startowało około 40 za­
wodników.

Drużynowo pierwsze miejsce
zajął zespół CWKS Warszawa.

Spójnia Kraków - Stal Skarżysko 2:0 (1:0)
Już w 10 min. Spójnia po­

winna- prowadzić przynajmniej
2:0, jednak napastnicy kra­
kowscy zawodzą
Nie wykorzystują
przyznanego
rzutu karnego za wyraźną rę­
kę obrońcy. Pechowym egze­
kutorem był Kawula, a piłkę
strzeloną lekko złapał dobrze
broniący Paciorek.

Spójnią posiadała lekką
przewagę do przerwy i była
zespołem lepiej wyszkolonym
technicznie co szczególnie u-

widaczniało. się w liniach de­
fensywnych. Drużyna Stali
'grała prymitywnie i szybko.
Po przerwie Stal do 20 min.

przeważała, ale liczne stirzar
ty ataku gości wyłapywał Bę­
benek. Pierwsza bramka dla
gospodarzy padła ze strzału
Barana, który wykorzystał.
przytomnie nieporozumienie
między obrońcą a średkowym
pomocnikiem i z bliskiej od­
ległości posłał piłkę do siatki.

Po przerwie w okresie kie­
dy Stal łatwo zdobywa teren,
górując wyraźnie szybkością,
szybkie zagranie ataku gospo
darzy stwarza zamieszanie
pod bramką gości. Bity w

chwilę później rzut z roku za­
mienia Kofin główką na dru­
gą bramkę.

W drużynie Spójni wyróż­
nić należy formacje defensy­
wne, w których najlepszymi
zawodnikami byli Groblicki i
Bębenek- ,

strzałowio.
oni także

imw16min.

W ataku dobrze spisywali
się Kofin i Kawula.

. Z. drużyny Stali dobrze wy­
pad! bramkarz Paciorek, po­
zostali zawodnicy grali b. o-

stro. a miejscami nawet bru­
talnie, ofiarą czego pad! Haj­
duga.

Zawody prowadził ob. Smo­
czyński z Wrocławia.

*

■Pozostałe wyniki spotkań
o wejście do drugiej ligi.

GRUPA I: Stal Gdańsk—
OWKS Bydgoszcz 6:2 (3:0),
Kolejarz Leszno—Gwardia Ko
sżalin 3:1 (1:1), Stal Zielona
Góra—Kolejarz Szczecin 0:3
(0:1).

W grupie tej prowadfcl Ko­
lejarz Leszno przed Stalą
Zielona Góra i Stalą Gdańsk.

GRUPA II: Włókniarz Ib
Łódź—Budowlani Białystok
7:2 (4:0), Gwardia Olsztyn—
Spójnia Tomaszów 1:0 (0:0),
Kolejarz Pruszków—CWKS lb
1:3 (1:3).

W grupie tej prowadzi zde­
cydowanie CWKS lb.

GRUPA III: Gwardia Lu­
blin—Ogniwo Kraków lb 1:1
(1:1), Spójnia Kraków—Stał
Skarżysko 2:0 (1:0).

W grupie tej prowadzi Włó
kniarz Krosno przed Spójnią
Kraków.

GRUPA IV: Górnik Ruda—
Górnik Radzionków 0:0, Ko­
lejarz Świdnica—Unia Raci­
bórz 7:1 (2:1).

W grupie tej prowadzenie
objął Kolejarz Świdnica.

O mistrzostwo

drogiej ligi
W niedzielę w zaległych spo­

tkaniach o mistrzostwo drugiej
ligi padły następujące wyniki:

GRUPA I:
Budowlani Gdańsk — Kole­

jarz Bydgoszcz 5:1 (1:1).
Gwardia Bydgoszcz — Stal

Wrocław 2:1 (2:0).
Wobec zwycięstwa Budowla­

nych Gdańsk szanse Stali Po­
znań na zdobycie pierwszego
'miejsca zmalały.

GRUPA II:
Włókniarz Chodaków —

OWKS Lublin 2:1 (0:0).
GRUPA III:

Górnik Zabrze — OWKS
Wrocław 7:0 (5:0).

GRUPA IV:
Stal Sosnowiec — Ogniwo

Tarnów 4:0 (2:0).
W spotkaniu tym Ogniwo

wystąpiło bez Barwińskdego i
Dycjana. Bramki dla Stali iu-
zyskalii: Majewski, Strzykal-
ski, Macuga i jedna samo­
bójcza.
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Letnia Spartakiada Zrzeszeń Sportowych
przeglądem osiągnięć naszych sportowców

Komitet Dzielnicowy
PZPR Grzegórzki zawia­
damia wszystkich sekreta­
rzy Podst. Org. Part., że-
w dniu 20 bm. (poniedzia­
łek) odbędzie się odprawa
sekretarzy o godz. 16.S)-
w KD Grzegórzki, ul. Die­
tla 90.

RADIO
na dzień 20 sierpnia
Godz. 5.10: Audycja dla w»i.

Koncert dla świata pracy $Kr). 6-tłM
Wiadomości poranne. 6 .15: Potatie nt*
łizowane melodie ludowe. 6.45; Pra-

gram dnia. 6.55: Kom-unikaty i muK

siyka (Kr). 7.00: Dziennik poranny. —0
7.15: W rytmie marsza. 7.55: Wiado­
mości poranne. 8.00: Utwory kompo­
zytorów hiszpańskich w wyk. sofi­
stów. — 8.30: Audycja dla kóloiwi
i obozów letnich. 11 .45: Głos mają
kobiety. 11 .52: Polska pieśń masowa

r,ZMP pomaga wsi'”. 12.04: Dai-entók

południowy. 12 .15: W rybnie walca
i polki. 12.30: Audycja dla wsi- T2.4S:
„Na swojską nutę”, gra Zespól Wa-T-
monistów T. Wesołowskiego. 13.15:
Muzyka (Kr). 13.25: Program tfnJa.'

13.30: Muzyka dla wszystkich. 13.90:

Audycja ZNP. 14 .05: Muzyka dla

wszystkich. 14 .50: Koncert rozrywko­
wy w wyk. Zespołu Instrumentalnego
T. Polańskiego. 15.30: Audycja dla
dzieci. 15.50: Audycja PCK dla dteo-

rych. — 16.05: Współczesna muzyfca
chińska — piłyty. — 16.20: Pomidory
i ogórki — pog. Ludwika S®czepań-
skiego (lok). 16,30: Utwory skrzyp­
cowe w wyk. Dawida Ojstracha
16.45: 16.45: .*rA jednak puszcza” —•

dialog z opr. Kazimierza Kiendewirza

(Kr). 17.00: Wiadomości popołudnio­
we. 17,05: Odpowiedzi fajj 49. 17.15:
Melodie operetkowe w wyk. O«fc. P.
R. pod dyr. St. Rachonia. — TB. 15:
Dziennik krakowski (Kr). 18.25: Muzy­
ka operowa (Kr). 18.50: „Kobiety
magają przy skupie zboża'* — feŁ

Ireny Wierzbanowskiej (Kt). 19.008
Wszechnica Radiowa — kurs n. —

19.20: Koncert chóru Rozgł. Poznaś»

skiej p. R. 19.40: Utwory skrzypco­
we kompozytorów polskich gra SŁ
Włodarski. 20.00: Dziennik wieczor­
ny. 20.26: Wiadomości sportowe. —

20.30: ,.Memento”, humoreska Bole-
sława Prusa. 21.40: Polska pieśń ma­
sowa „ZMP pomaga wsi”. — 21.45:

„Wspomnienia robotnicze”. 22.00: Mn

zyka i aktualności. 22.30: Recital for­
tepianowy Ludwika Stefańskiego. —

23.00: Ostatnie wiadomości. — 23.10:

Gra Kapela Ludowa pod dyr. S . Na­
wrota. 23.55: Chwila muzyki.

7apisz się
na członka

Ligi Lotniczej
Po raz pierwszy w Polsce

zostanie zorganizowana naj­
większa sportowa impreza, ja­
ką będzie tegoroczna Letnia

Spartakiada Zrzeszeń Sporto­
wych.

W dniach 9—16 września w

Warszawie i w Łodzi najlepsi
sportowcy wszystkich Zrzeszeń

Sportowych w podstawowych
dziedzinach sportu zmierzą się
o zaszczytne tytuły mistrzow­
skie.

W Spartakiadzie
mogą jedynie zawodnicy wy­
łonieni na eliminacjach Zrze­
szeń Sportowych, które prze­
prowadzane były już od szere­
gu tygodni, zaczynając od

podstawowej komórki naszego
ruchu sportowego — koła

sportowego przy zakładzie

pracy, poprzez eliminacje klu-
•bowe a ostatnio zrzeszeniowe.

Z obowiązku przejścia przez
eliminacje zostali zwolnieni

tylko ci zawodnicy, którzy w

okresie eliminacji, odbywają­
cych się w swoim zrzeszeniu
brali udział w zawodach mię­
dzynarodowych jako repre­
zentanci Polski. Dotyczy to w

pierwszym rzędzie naszych re­
prezentantów na zakończone
niedawno XI Akademickie Mi­
strzostwa Świata w Berlinie.'

Niezmiernie ważną jest rze­

wy. Zdooycie odznaki „Spraw­
ny do Pracy i Obrony" przez
sportowca, stanowii podstawę
do dalszego jego rozwoju ta-

startować- lentu, do dalszych Wyników i

postępów.
Nic dziwnego, że do tej naj ­

poważniejszej imprezy sporto­
wej jaką będzie Letnia Spar­
takiada, poszczególne Zrzesze­
nia Sportowe przygotowywały
się długo i starannie.

REPREZENTANCI
ZRZESZEŃ NA OBOZACH
PRZYGOTOWAWCZYCH

Wyłonieni ma podstawie eli­
minacji najlepsi zawodnicy,
którzy w Warszawie i w Ło­
dzi reprezentować będą barwy
swego zrzeszenia, zostali zgru­
powani na obozach kondycyj­
nych, gdzie jiod- kierunkiem

najlepszych trenerów i instru­
ktorów, otrzymują ,końcowy
szlif.

I tak w Czerwieńsku odby­
ta się obecnie obóz kondycyj-

ny gimnastyczek i gimnasty­
ków ZS Stal. Koszykarze tego
zrzeszenia zgrupowani zosfe®
na obozie w Sierakowie, a bo­
kserzy i pływacy w Pieszy­
cach na Dolnym Śląsku,

Ogółem na obozach przygo­
towawczych przed tegoroczną
Spartakiadą zgrupowanych zo­
stało 200 zawodniczek i za­
wodników Stali. Niemniej sta­
rannie przygotowują się do
letnich mistrzostw Zrzeszeń

Sportowych, członkowie Zrze­
szenia Sportowego Spójnia.
We własnym ośrodku sporto­
wym w Wałczu zgrupowani
zostali lekkoatleci, koszykarze
i siatkarze Spójni. Pływacy
trenują w Bielsku, kolarze w

Łodzi, gdzie rozegrane zostaną
wszystkie kolarskie konkuren­
cje Spartakiady, a w Wejhero­
wie przygotowują się staran­
nie do mistrzostw pięściarze.

W Krakowie na oboeie

przygotowawczo - kondycyjnym
przebywają kolarze Zrzeszenia

Sportowego Ogniwa, którzy
przeprowadzają sj^inątyczne

trenśngfi aa torze i na szosie.
W ramach swych zajęć kola­
rze Ogniwa w-zięli ostawio u-

dział w wyścigu szosowym
Kraków—Dtilowa—Kraków na

dystansie 50 kmi Wyścig ten

zakończył s-ię zwycięstwem ko­
larzy krakowskich, przed By­
tomiem rWawwą.

Na licznych oborach kon-

dycyjno-szfaźmtowyieih Z. S.
Gwardia wre intensywna, pra­
ca. W Tuszyeaeh koło Łodzi
trenuje kadra pływacka Zrze­
szenia Sportowego Gwardia
pod kierownictwem trenerów:
Knausza, Gryglewskiego i

Kurnatowskiego.
Na terenie Akademii Wy­

chowania Fizycznego w War­
szawie zgrupowani są gimna­
stycy i lekkoatleci Gwardii,
siatkarze, koszykarze i bokse­
rzy trenują w Jeleniej Górze,
a w Szczecinie znany kolarz
Kudert trenuje kadrę kolar­
ską.

Ogółem na wszystkich obo­
zach Swardii 300 najlepszych
sportowców tego zrzeszenia

Z

starannie przygotowuje się do

Spartakiady.
Sportowcy CKWS-u przeby­

wają na trzech obozach: w

Rembertowie rozpoczął się nie
dawno obóz strzelecki, w War­
szawie na stadionie Wojska
Polskiego 200 sportowców-
żołnierzy, którzy podczas za­
kończonej przed dwoma tygo­
dniami Spartakiady Wojska
Polskiego uzyskali najlepsze
wyniki, przygotowuje się do

centralnych mistrzostw Zrze­
szeń Sportowych, a w Łodzi

trenują kolarze CWKS-u oraz

bokserzy wojskowi.
Wszystkie Zrzeszenia doce­

niając w pełni niezmierną wa­
gę tegorocznych, pierwszych
w Polsce letnich mistrzostw
Zrzeszeń Sportowych, będą
dążyć do wystawienia takich

reprezentacji we wszystkich
dyscyplinach sportu, by zawo­
dnicy ci reprezentując barwy
swego zrzeszenia. wykazali
szczytową formę Wielu spor­
towców, przygotowujących się
pjlnie do Spartakiady to zawo­

dnicy dotychczas zupełnie nie­
znani. Wyłonieni oni zostali

podczas eliminacji kół { klu­
bów, a poprzez dalszy rozwój
swego talentu na obozach kon­
dycyjnych, .zawodnicy ci mają
możność polepszania swych
wyników, uzyskiwania rekor­
dów i awansu sportowego.

Jednym z podstawowych za­
łożeń Mistrzostw Zrzeszeń

Sportowych jest właśnie wy­
dobycie jak największej ilości

młodych talentów, dzięki eli­
minacjom, otoczenie troskliwą
opieką ze strony zarządów
zrzeszeń i rad okręgowych u-

talenitowanych jednostek, i da­
nie im dalszej możliwości roz­
woju sportowego.

Zdajemy sobie bowiem spra­
wę z tego, że podniesienie po­
ziomu^ naszego sportu jest mo­
żliwe głównie przez objęcie
wychowaniem fizycznym jak
najszerszych mas naszego spo­
łeczeństwa, oraz prz"z troskli­
wą selekcję i zapewirłwile roz­
woju sportowego utajent<»va-
nym. zawodnikom.

NOWE INWESTYCJE
SPORTOWE

Krótki okres czasu dzielący
nas od rozpoczęcia Letniej
Spartakiady wypełniają Zrze­
szenia Sportowe intensywną
pracą przygotowawczą. Nie­
mniej intensywnie ppouje się
nad przygotowaniem do tej
gigantycznej imprezy . odpo­
wiednich obiektów i urządzeń
sportowych. Rozpoczęły się już
prace przy nowych inwesty­
cjach zarówno w Warszawie
jak i w Łodzi. Pływmnia'
CWKS-u, na której w czasie

Spartakiady zostaną przepro­
wadzone konkurencje pływac­
kie, otrzyma specjalną instala­
cję oświetleniową, umożliwia­
jącą rozgrywanie zawodów

pływackich w . godzinach wie­
czornych. Podobne urządzenia
oświietleniówe założone zostaną
na kortach CKWS-u-, gdzie od­
bywać się będą spotkania w

siatkówce i koszykówce.
Na terze w Helencwie w

Łiodzi, gdzie odbędą się kon­
kurencje torowe, dobiega ikoń-
ca całkowita przebudowa toru.

Również i ten obiekt sporto­
wy otrzyma specjalną instala­
cję oświetleniową. Tór kolar­
ski w Helenowie oddany zo-

sbaiift do użytku 5 września.
Będzie to jeden z najlepszych

torów w Polsce. Dzięki więk­
szemu nachyleniu wiraży, ko­
larze będą mogli uzyskać lep­
sze czasy. Jedną z najciekaw­
szych konkurencji Letnich
Mistrzostw Zrzeszeń Sporto­
wych będzie tor przeszkód. —

Na torze tym w ostatnim dniu

Spartakiady zostaną przepro­
wadzone zawody w konkuren­
cji- mężczyzn na torze obowią­
zującym dla prób . odznaki
SPO w kategorii mężczyzn w

wieku 19—29 lat.

FINAŁ
„PUCHARU POLSKI"

Stadion Wojska Polskiego
będzie widownią większości
imprez, wchodzących w pro­
gram Spartakiady. Kulmina­
cyjnym punktem igrzysk bę­
dzie finał Pucharu Polski w

piłce nożnej, którego zwycięz­
ca otrzyma tytuł mistrza Pol­
ski na rok 1951.

Pierwsza Spartakiada Let­
nia w Polsce stanie się gigan­
tyczną imprezą sportową, bę­
dzie przeglądem naszego do­
robku na odcinku kultury fi­
zycznej, egzaminem sprawno­
ści fizycznej naszej młodzieży
realizującej przez snort maso­
wy hasło: „SPRAWNY DO
PRACY I OBRONY".

TADEUSZ DOBOSZ


